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w czasie party io Moskwy pzez Francję, Niemcy i i Polske 
Diaczego p. Naumow mie pojechał do Rosji 


Warsz. koresp. „Głosu Poran 
nego* (I) telef.: 

Przebywający w szpitalu św. 
Karola Borofeuszą w Białej Pod 
laskiej Michał Naumow, czło- 
nek przedstawicielstwa handlo- 
wego Z. S. S, R. w Paryżu zło- 
żył wczoraj zeznania w obecno- 
ści delegata wojewody lubel- 
skiego p. Hauke, nadkomisarza 
Rucińskiego i komisarza Tur- 
bowskiego, 

Z zeznań tych wynika, że 
Naumow należy do organizacji 
komunistycznej od 1918 roku i 
od czasu przewrotu październi- 
kowego w Rosji brał żywy u- 
dział w partji komunistycznej, 

W roku 1926 Naumow, jako 
zaufany człowiek władz sowiec 
kich został delegowany do pa- 
ryskiego przedstawicieistwa 
handlowego Sowietów i tam na 
stanowisku kierownika maga- 
zynu „Torgpredstwa“ pozosta- 
wał do 1 b. m. W ciągu czte- 
rech lat pobytu w Paryżu Nau- 
mow zajmował wysokie stano- 
wisko w hierarchfi sowieckiej 
dyplomacji na placówce Z, S. 
S. R. 


Ohawa przed śmiercią 


W ostatnich dniach maja 
Naumow został nagle zawezwa- 
ny do Moskwy do dyspozycji 
„Pusznosindikata”,  przyczem 
po powrocie do Rosji miał na- 
tychmiast stawić się u władz 
komunistycznych, by tam za- 
rejestrować swój powrót. Nagłe 
wezwanie go do Moskwy zro- 
dziło w Naumowie pewne po- 
dejrzenia. 

Opanowany depresją py- 
chiczną w przypuszczeniu, 
grozi mu rozstrzelanie — Nau- 
mow dnia 4 b. m, wysławszy u- 
przednio bagażem rzeczy; do 
Stołpców — wyjechał z Paryża. 
Przód granicą francusko - bel- 
gijską do przedziału, w którym 
się znajdował  wsiadło dwuch 
podejrzanych osobników, 
rzy zaczęli bacznie obserwować 
Naumowa. Po jakimś czasie 
wszczęli oni rozmowę, z której 
okazało się, iż są oni również 
rosjanami i jadą do Liege na 
wystawę, 


Osobnicy ci w trakcie roz- 
mowy z Naumowem  usiłowałi 
się dowiedzieć od niego o sto- 
sunkach, jakie panują na pla- 
Bówkach dyplomatycznych so- 
wieckich we Francji, o nastro- 
jach urzędników tych placó- 
wek i t. p. Na granicy francu- 


= 


sko - belgijskiej w czasie rewi-, przekonaniu, że znowu ula do 


zji paszportów Naumow 
łał spostrzec, że obydwaj jego 
współpodróżni posiadają zagra- 
niczne paszporty służbowe, wy 
dane przez władze sowieckie w. 


Paryżu, Nie było już dla Naumo | dzania paszportów, 
wa tajemnicą, że Są to urzędni- | Spostrzegł, 


zdo-| czynienia z delegatem GP.U. 


Brak urzędowej wizy k 


W Zbąszyniu, w czasie spraw 
Naumow 
że jadący tym sa- 


cy G. P, U., którzy mieli za za-| mym pociągiem Winter, niższy 
danie śledzić go w czasie po- urzędnik poselstwa w Paryżu, 


dróży i baczyć, by opuścił gra- miał wizę służbową, 
Przekonanie to! <aŚ jej nie posiadał, Przypusz- 


nieę Francji. 


Naumow 


utwierdził jeszcze jeden fakt, iż | zał więc, że władze sowieckie 


obydwaj zaraz 


przez granicę francusko - bel-|ią go za nieposiadanie 


gijską zniknęli z pociągu. 


Agent G. P. U.? 


Gdy pociag, w którym jechał 
Naumow znalazł się na teryto- 
rjam Niemiec, do przedziału 
wszedł jakiś elegancko ubrany 
mężczyzna — typowy niemiec, 


który po jakimś czasie nawią- 


zał rozmowę z Naunmowem 
przyczem Naumow ze zdziwie- 
niem skonstatował, iż doskona- 
le władą on 


skim, Ponownie rozpoczęła się na młodsz 


indagacja o celu podróży Nau- 
mowa, jej przyczynach i oko- 
licznościach, o stosunkach pa- 
nujących w „Torgpredstwie" 
paryskiem, © zapatrywaniach 
Naumowa na ustrój sowiecki, 


władze Z. 5. S. R., o nastrojach 
panujących wśród urzędników 5%) 


sowieckich w Paryżu i t. d. — 
Sposób prowadzenia rozmowy 
przez owego „niemca“, przy 

minający wymianę zdań z pias 
ma panami z 
Francję utwierdził Naumowa w 


po -przejeździe | na granicy w Stołpcach aresztu 


odpo- 
pod 
G. 


wiednich dokumentów i 

eskortą dostarczą władzem 
P. U. w Rosji 

Po przyjeździe do Warszawy 
w konsulacie sowieckim oświad 
czono Naumowi, iż posiada pa- 
szport zagraniczny służbowy na 
wjazd do Rosji i wizy nie po- 
trzebuje. 

Wieczorem Naumow 


do III klasy pociągu moskiew- 
skiego, W przedziale znajdowa- 


językiem rosyj- ły się dwie starsze panie i jed 
a. Chwilę po ruszeniu 


' | dezynfekuje i zapobiega tworzeniu 
się kamienia nazębnego. Odol jest 


przejazdu przez przyjemny w smaku i nadaje ja- 


mie ustnej miły zapach. 


udał 
"| się na dworzec Gówny i wsiadł 


pociągu wskoczył do przedziału 
jakiś mężczyzna wysoki, þar- 
czysty, w szarej jesionce i mięk 
kim kapeluszu, posiadający tyl- 
o małą tekę. Towarzystwo w 
przedziale przez cały czas po- 
dróży milczało. Dopiero, gdy 
wszystkie trzy panie na jednej 
ze stacji, wysiadły z wagonu i 
pociąg ruszył dalej, nieznany o 
sobnik rozpoczął rozmowę z 
Naumowem, zupełnie taką sa- 
mą, jak rozmowy w pociągu na 
terytorjum francuskiem, a po- 
tem na terytorjum niemiec- 
kiem. 


Ucieczka z pociągu 


Stan zdenerwowania Naumo 
wa dosięgnął zenitu, pod wpły- 
wem szalonej depresji Naumow 
postanowił za wszeką cenę nie 
wracać do Rosji, wyskoczyć na 
jednej ze stacji w Polsce i po- 
tem z powrotem udać się w kie 
runku Warszawy, by tam uzy- 
skać zezwolenie władz na po- 
byt w Polsce ewentualnie na 
wyjazd do Francji. Pociąg mo- 
skiewski stanął na stacji w Bia- 
łej Podlaskiej, po paru minu- 
tach Naumow zamiar swój po- 
stanowił wprowadzić w czyn i 
wyskoczyć z wagonu. W tej 
chwili jednak po torze Sąsied- 
nim przejeżdżał jakiś pociąg i 
tylko dzięki silnemu pchnięciu 
owego towarzysza podróży Nau 
mowa, który schwycił go za 
barki — Naumow uniknął śmier 
ci, upadł bowiem na peron. 
Wsłał i wyszedł przed. dworzec. 


Nofa Polski do rządu Z.S.S.K. 


Mimister Zaleski spodziewa się prędkieśo 
schwyłamia zamachowców 


łą gorliwością i ani na chwilę niełzwyczaj trudnych do rozwiązania 


Warsz, kereSp. „Głosu Poranne: 


któ- | go* (Fr.) telefonuje: 


Przed kilku dniami doręczono 
posłowi ZSSR w Warszawie, p. 
Włodzimierzowi Antonow * Owsie» 
jence, notę, podpisaną przez mini- 
stra Zaleskiego, który potwierdza 
odbiór not w sprawie wykrycia 
bomby w kominie gmachu  posel- 
Stwa sowieckiego w Warszawie i 
komunikuje, że od chwili wykry: 
cia w$pomnianej bomby przez pol- 
ską służbę bezpieczeństwa, władze 
sądowe, w których ręce oddane 
zostało śledztwo w sprawie znale: 
zieria sprawców nieudanego zama: 
chu przystąpiły do swej akcji z ca. 


przerwały usilnych poszukiwań, 
zmierzających do celu. 

Nota. ministra Zaleskiego pod: 
kreśla, iż nieschwytanje Sprawców 
na gorącym uczynku oraz nieusta* 
lenie ścisłej daty założenia przewo 
du elektrycznego na domu, Sąsia: 
dującym bezpośrednio z gmachem 
poselstwa Sowieckiego, co według 
wszelkiego _ prawdopodobieństwa 
mogło nawet mieć miejsce na kilka 
dni przed wykryciem tego przewo* 
du — powoduje poważne komplika 
cje, utrudniające śledztwo, 

Jakkoiwiek jednak śledztwo są: 
dawa natrafia na cały szereg nad: 


zagadek, tem niemniej jednak pro: 
wadzone jest ono w  przyśpeszo- 
nem tempie į wolno żywić nadzieję, 
że zoStanie uwieńczone wynikiem 
pomyślnym. 


W ostatnim ustępie noty minj- 
Ster Zaleski zapewnia, że rząd pol: 
Ski przykładając wielką wagę do 
utrwalenia i pogłębienia stosun- 
ków pokojowych pomiędzy Rzplitą 
Polską i ZSSR, świadom jeSt w ca- 
lej pełni obowiązków, jakie spada» 


Tu podszedł do niego pracow- 
nik kolejowy Moneta i kasjer 
Wierzchowski po krótkiej roz- 
mowie dowiedzieli się oni tylko 
tyle, że Naumow jechał do Ro- 
sji i że postanowił w ostatniej 
chwili pozostać w Polsce, 


Paniczny strach 


Wobec tego wezwali 
runkoweżgo policji Sekułę, któ- 
ry chciał zabrać Naumowa ze 
sobą do komisarjatu policji: — 
Naumow nagle błyskawicznym 
ruchem wyjął scyzoryk i zadał 
sobie kilka ran w brzuch, Po 
opatrunku i spisaniu protokułu 
w komisarjacie policji, w któ 
rego czasie skonstatowano dzię 
ki znalezionym dokumentom, 
kim jest Naumow, odstąwiono 
go do szpitala w Białej Podla- 
skiej. Przy łożu rannego posta- 
wiono posterunek policji. Stan 
Naunmiowa jest zadawalający i 
nie zagraża życia Narazie Nan 
mow odmówił zeznań na piśmię 
jjawyższe złożył ustnie, przy- 
czem kategorycznie zaprzecza 
jakoby się chciał rzucić pod po- 
ciąg w celach samobójczych. 


postës 


Fx x 
Ministerstwo spraw zagra 
nicznych zawiadomiła w dniu 


10 b. m, poselstwo £. S. S. R, w 
Warszawie oraz.  komisarjat 
spraw zagranicznych w Mo- 
skwie o sprawie Nauinową. 


| SWPS ZEE Z OESE 


ją na niego z tytułu konieczności. 


zapewnienia bezpieczeństwa i spoko 
ju przedstawicielom ZSSR., akredy 
towanym na terenie Rzplitej 


Drugi syn pos. Gryn- 
hauma 


aresztowany za propa- 
gande komunistyczną 

v RSZAWA, 10,6. (PAT) 
War zawSka policja śledcza zlikwl 
dowała zarząd środowiska 
Szawskiego związku Niezależnej 
Młodzieży Socjalistycznej, który 
pozostawał w ścisłym kontakcie 
ze Związkiem Młodzieży Komuni. 
stycznej, oraz uprawiał Szeroką a» 
gitację wśród modzieży Szkolnej, 
Zarząd w liczbie 12 osób. obrado* 
wał konspiracyjnie w mieszkaniu 
Sury Frydman na Pradze, Wśród 
obecnych znajdował się także syn 
posła Grynbauma, Jonatan Gryn. 
baum. Przy aresztowanych znale: 
ziono wiele dokumentów komfro* 
mitujących, rzucających światło na 
działalność Związku Niezależnej 
Młodzieży Socjalistycznej. Dzia- 
łał on Szczególnie na terenie dwuch 
gimnazjów miejskich i kilka pry: 
watnych 


— 


` 
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Wizyta faszystowskiego ministra 


Gdy włoski minister spraw 
kagramicznych. p. Grandi wy- 
siadł z pociągu w Warszawie, 
na peromie oddział „czarnych 
koszul“ faszystowskiem podnie 
sieniem ręki powitał reprezen- 
tanta rządu Mussoliniego. Była 
to rakcyjae część kolonji wła- 
skiej w Polsce, która w taki 
teatralny sposób  zamanifesto- 
wała swe przywiązanie do ró- 
neg liktorskich, a zarazem mia 
ła symbolizować nazewnątrz 
potęgę ekspansywną idei fa- 
saystowskiej: Nie jest to zupeł 
nie zgodne z tem, co oświad- 
czył niedawno Mussolini Tedak 
torowi „Berliner Tageblattu“ 
p. Wolifowi, twierdząc, że fa- 
szyzm rie jest artykułem eks 
portowym ł że zatrzymuje się 
aa granicy Włoch. My wsry- 
scy wiemy, że tak nie jest, a 
wena na dworcu Głównym w 
Warszawie jest wyraźnym te- 
go dowodem. © 


Odwiedziny p. Grandiego w 
Polsce, które oficjalnie ueho- 
dzą za kurtuazyjną rewizytę, 
zapowiadaną jeszeze za CZA- 
sów pobytu min. Zaleskiego w 
Rzymie, pomimo głosów, stara 
jących się im przypisać donio- 
śłejezą rolę, nie mogą posiadać 
większego znaczemia dla polity 
ki polskiej. 

Dopóki Polska (trwa w set- 
mym sojuszu s Francją i pra- 


gnie pozostać mun wierna, 
wszelkie zbliżenie z Włochami 
jest calkowicie wykluczone. 


Szezegółnye w dzisiejszej chwi 
B, gdy we Florencji I Livornie 
padły wojenne okrzyki pod a- 
resem Francji 1 to z ust Sa- 
mego Mussoliniego, po któ- 
rych sytuacja pomiędzy Rzy- 
niem 1 Paryżem stała stę wy- 
jątkowo naprężona, wszelkie 
nawet drobne flirty Zaleski — 
Grandi muszą ochłodzić przy- 
jaźń polsko - francuską. Ró- 
wnież mocno mieprawdopodob 
ne wydają się przypuszczenia, 
jakoby Warszawa miala ode- 
grać rolę medjatora w celu po 
godzenia  pokłóconych sio- 
atrzyc latyńskieh. Kto pamię- 
ta wysiłki w tym kierunku czy 
nione podczas konferencji mor 
Jkiej w Loudynie, przez Mae 
Donalda, Hendersona, przed- 
stawiciei Stanów  Zjednocza- 
nych 1 Japonji, które jednak 
nie doprowadziły do niczego Í 
nie ngasiły chorohliwych am- 
bic Włoch faszystowskich, to 
zrozumie, że I naszą iniejaty- 
wa Siłą rzeczy musi się spot- 
kać z fiaskiem, 


Zasadniczo x Wiochamił, ja- 
ko organizmem państwowym 
nie mamy interesów  sprzecz- 
nych, tembardziej sporów tery 
torjalnych 1 mogłyby one 


stać się naszym sprzymierzeń 
cent. Ale t tutaj Hija politycz- 
na, Ostatnie kroki f enuncia- 
eje rządu faszystowskiego wy- 
kluczają jakąkolwie:  współ- 
proce. Już przed 1 
łon Sm mi 


n. (aPrRI:i.., 


wi 
przyszłości po  ułagodeeniu |Ę 
tarć włosko . francuskich —|5 


sosiącem | gz 
który | 


dziś gości w Polsce, wypowi 
dział słowa, które wywołały 
największe zaniepokojenie we 
wszystkich państwach Europy, 
oczywiście g wyjątkiem poko- 
nanych w ostatniej wojnie. 
„Poczucie rzeczywistości i ludz 
kości — mówił włoski minister 
— które ożywia Włochy, nie 
może zgodzić się ną zasadę, w 


myśl której pewni ludzie 
pod pozorem formal- 
nego 1 Scisiego wy- 


konywania traktatów 
pokojowych jeszcze ciągle 
w sposób surowy 1 
niesprawiedłiwy dzie 
lą kraje ua zwycięskie i zwy: 
ciężone. - Warunków  europej]- 
skiego pokojn nie należy ujmo 
wać w formy abstrakcyjne. 


Ks, Karol Rumuński, ojciec do- 
tychczasowego małoletniego króla 
Michała, obwałany królem jako 
Karol Ii urodził się 3 październi: 
ka 1893 roku, jako najstarszy syn 
ówczesnego następcy tronu ks, 
Ferdynanda i ks, Marji, z domu 
księżniczki angielskiej, Aż do ro' 
ku 1913 przebywał w kraju, bie- 
rze udział w wyprawie wojsk ru" 
muńskich na Dobrudżę, zakończo* 
nej jak wiadomo bezkrwawym pod 
bojem tej prowincji, a następnie 
wysłany zostaje do Niemiec, gdzie 
odbywa słażbę wojskową w 1 pał | 
ku gwardji, Po przystąpieniu Ru: 
munji do koalicji walczy w szere: 
gach armji rumuńskiej przeciw 
Austrji, 

Jak wiadomo rumunom nie po: 
wiodło się w tej wojnie. Pobici 
przez Mackensena musieli ewaku: 
ować cały prawie kraj 1 cofnąć 
wojska na terytorjum Rosji, Ks. 
Karol dzieli los całej rodziny kró: | 
lewskiej i armji i przebywa czesio | 
w Jassach, częściowo w Odessie. 
Tu właśałe w r. 1918 staje się po 


Trakłaty nie są 
wieczne, a jeżeli się pra- 
gnie, aby one możliwie jaknaj- 
dłużej trwały, to musi się je 
z czasem przySto0so- 
wać do nowych po 
trzeb i do nowych rzeezy- 
wistości*, 

Jest to wyraźna deklaracja 
za koniecznością rewizji obec- 
nych traktatów i granie poli- 
tycznych w Europie, W stosun 
ku do Węgier rząd rzymski 
już dawno nopiera Horthy'ego 
w jego akcji za odebraniem pe 
wnych dzielnic wcielonych do 
państw sukcesyjnych, przeđe- 
wszystkiem do Rumunji i Cze- 
ehosłowacji. Nie włęe dziwne. 
go, że stanowisko „rewizyjne 
rządu Mussoliniego wywołało 


zachwyt i radość w Budapesz- 
cie, w Wiedniu, w Sofii, nu a 
przedewszystkiem w Berllnie. 
Niema oczywiście potrzeby wy 
kladać na talerz czytelnikuwi 
po czyjej stronie musi się zde 
klarować Polska, której polity- 
ka w imię zasady: „nie chee- 
my niezyjego, ale nie damy so- 
bie niczego odebrać“, idzie po 
linji zachowania i utrzymania 
w całości istniejących trakta- 
tów, 

Wynika z tego, że interes 
polityczny Polski idzie przeciw 
ko linji rządu faszystowskiego, 
nakreślającego coraz to nowe 
awanturnicze cele, rzy to na 
wscehodniem wybrzeżu  Adrja- 
tyku, czy na Rivierze francu- 
skiej czy wreszcie we włe- 


nemi awanturkami żenią go rodzi- 
ce w marcu 1921 r. z księżniczką 
Heleną Grecką. Z malżeństwa te” 
go urodził się syn, obecny król 
Michał 1, 

Życie rodzinne nie pociągało 
jednak awanturniczego księcia I 
przy pierwszym wyjeździe zagra» 
nicę (na pogrzeb matki króla Je- 
rzego V do Londynu) powtarza się 


,historja odeska. Z Londynu wy: 
jeżdża książę Karol do Włoch, ale 


tie sam. Towarzyszy mu jakaś da 
ma, podająca się za panią Lupes- 
cu. Rezultatem tej romantycznej 
wycieczki jest powtórne  zrzecze- 
nie się praw do tronu I nawet do 
tytuła książęcego. Odpowiednie pi 
smo datowane jest z Wenecji w 
grudniu 1925 r. Wprawdzie w lu: 
"ym następnego roku odwołuje 
(ks, Karol swoją rezygnację, ale de 
'kretem z dnia 30. 11. 1926 król 
Ferdynand rar szk Ę zrzecze 


raz plerwszy głośny przez małżeń | 


stwo z żydówką rumuńską p. Zizi 
Cecylją Lambrino. Jednocześnie 


rezygnuje książę po raz pierwszy > 


z praw do tronu. Ambitnej królo+ 
wej * matce udaje się jednak na- 
kłonić syna do zerwania z p. Lam 
brino i do unieważnienia małżeń* 
stwa, zarówno jak ł zrzeczenia 
się praw następcy, 

Aby zabezpieczyć kochiiwego ` 
księcia na przyszłość przed podob 


RREYDZIELEM DŹWIĘKOWEM JEST 


„NOCHA WARTA 
CLAUDE FARREREA 


od jutra CASINO 


Piosonki w języku niemieckim. 


nia się tronu. Po śmierci ojca ks. 
Karol ogłasza w pismach  parys* 
kich, że do zrzeczenia się „użyto 
osób i środków, 6 których narazie 
nie chce mówić* i że na żądanie 
narodu gotów jest w każdej chwi- 
li wstąpić na tron, 

Pierwsza próba powrotu do Ru- 
munji udaremuiona została w r. 
1928 przez rząd angielski, 

Obecny zamach stanu przygoto” 
wywany był w Rumunji przez sfe- 
ry wojskowe i przez b. miaistra 
Manoilescu. Ks. Karol wsładł na 
aeroplan w Monachium, udając się 
do Cluj (Kolozswar) w Siedmio= 
grodzie. Tutaj oczekiwano go- już 
na lotnisku wojskowem, a nawet 
wysłano naprzeciw kilka apara* 
tów. Komendant stacji lotniczej 
pułkownik Datinten odesłał księ- 
cia własnym aparatem do Buka: 
resztu, 

Cichym aranżerem całej tej im 


skiej Szwajearji i z drugiej stra 
ny Brenneru, 

Jeśli pozatem przyjąć pod 
uwagę, że Italia Mussoliniego 
nie ustaje w grożeniu pięścią ea 
łemu światu, a il duce 
rozpala — czem się sam 
szczyci — umysły włochów do 
niebywałych granic, rozbudza- 
jąc w narodzie na wzór Napo- 
leona i Wilhelma H, niebywa- 
łe apetyty zaborcze, musimy 
stwierdzić, że wiązać się x rzą 
dem faszystowskim może tył- 
ko państwo, które widzą realt- 
zację swych celów w zawiera 
sze wojennej, a nie w nokojo- 
wem współżyciu, w braten 
sklem perozumieniu narodów 
Europy. 

3. U. 


Król Karol H 


Mistorja cziowicka kochliwego 


prezy był nie kto inny jak bylkó 
sam premjer Maniu, Ks. Karol 
przybyć miał do Rumunji za jego 
wiedzą, Jak wiadomo partja naro- 
dowo-siedmiogrodzka, której przed 
stawicielem jest Maniu oddawna 
pragnęła powrotu ks, Karola na 
tron, czemu sprzeciwiali się libera" 
lowie pod wodzą braci Bratianu. 
Wstąpienie ks, Karola na tron, to 
w pierwszym rzędzie tryumt partji 
narodowo<siedmiogrodzkiej nad li 
heralną, n0.. i dynastji Hohenzole 
lernów nad dynastją Bratianu, któ 
rzy liberałami dziedzicznie od 
dwu pokoleń kierują. 


Zagadkowem było zachowany 
się królowej Marji, która jak wia 
domo odgrywała zawsze dużą To 
lę w życiu politycznem Rumunjł 
Oto w chwili, gdy ks. Karol lądo" 
wał w Bukareszcie, królowa mate 
ka przejeżdżała malutką stacyjkę 
graniczną Loskoeshaza, udając 


„|się do Niemiec. Powiadomiona w 
e | Wiedniu o wypadkach w Rumunjł 


DW zaprzeczyła tym pogłoskom o- 
3 | świadczając posłowi rumtuńskiemu 


+ że jako matkę cieszy ją gorące 
(i | przyjęcie jakiego doznał jej syn w 


Rumunji, Oświadczenie to jest co 
najmniej dwuznaczne. W każdym 


razie wyjazd jej z Bukaresztu, w 
chwili gdy syn witany  entuzja* 


G i stycznie pojawiał się tam po kit 


kuletniem wygnaniu rzuca Szcze- 


się gólne świato na stosunek królowej 
Ñ | Marji do ks, Karola. 


Ks. Karol natomiast złożył ja 
sne oświadczeniu 0 celu swego 


przyjazdu do Rumunji: „Przybyr 


*|wam pogodzić i uspokoić umysły, 


jestem daleki od nienawiści lub 
zemsty: przeciwnie, przybywam, a= 
by ułatwić osiągnięcie jedności, w 
najwyższym interesie państwa“, 


Nas natomiast interesować mo 
że powrót ks, Karola i przewrót 
dokonany w Rumunji z tego prza 
dewszystkiem wzgłędu, że ka, Ka” 
rol, wychowanek gwardji pruskiej 
zdradzał zawsze duże syma2tje 
wobec Niemiec. W r. 1916 był zde- 
cydowartym przeciwnikiem wystą: 
pienia Rumunji po Stronie koalicji 
Tu leżało główne bodaj nienorozu 
mienie między nim, a rodzicami, 


SE którzy byli zwolennikami sojuszu 


z Francją. 
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Zamach na dypiomaftę 


Poseł niemiecki w Lizbonie padł przeszyty trzema kulami 


LIZBONA, 10,6, — Tel, wł, — 
O zamachu na posła niemieckiego 
Von Baliganda podają następujące 
szczegóły: 

W chwili gdy pose} niemiecki 
po zwiedzeniu krążownika niemiec: 
kiego „Koenigsberg“ wracał o 
godz. 11,30 na'ląd I w porcie 
wsiadł do Samochodu, nagle z thi- 
otaczającego wybrzeże wystąpił 
rosły mężczyzna, który hłyskawi: 
cznie dobył rewolweru t dał 4 
£trzały w kierunku samochodu. 
Dwa strzały przeszły przez głowę 
poSa niemieckiego, a jeden tylko 
przez kapelusz, podczas gdy 4-ta 


chybiła. PoSeł niemiecki von Bali: 
gand natychmiast Stracił przytom- 
ność i runął brocząc krwią do 
wnętrza Samochodu, Natychiniasto 
we próby podjęcia operacji nie 
mogły być przeprowadzone ponie» 
waż działalność Serca była Słaba. 


Poseł niemiecki krótko po zama- | 


chu zmarł, nie odzyskawszy przy- 
tomneści, 


LIZBONA. 10,6, — Tel, wł. 
Sprawca zamachu na poSła nie: 
mieckiego zoStał ujęty na miejscu 
wypadku, ponieważ Sam oddał się 
w ręce policji portugalskiej. 


Pożar w „Polminie” 


Wóżny usiłował spalić składy materjałów pędnych 


Oświadczył on, że jest niemcem 
i nazywa Się Franz  Piechowsky, 
JeSt zgermanizowanym  kaSzubem 
i służył długie łata w niemieckiej 
marynarce handlowej, Urodził sję 
w roku 1899 w Gdańsku. 


BERLIN, 10,6. (PAT) — Z Lize 
bony donoszą: Wiadomość a zama- 
chu rewolwerowym na posia nie» 
mieckiego von Baliganda, wywoła 
ła wielkie wrażenie, Zapowiedzia= 
ne z okazji pobytu floty niemiec- 
kiej w porcie lizbońskim uroczy: 
stości zostały odwołane, Flagi na 
niemieckich okrętach wojennych, 
na gmachu poselstwa i * konsulatu: 
niemieckiego zniżone zostały do: 
połowy masztu, 


Proces arcybiskupa Kowalskiego 


Sąd najwyższy rozpatrzy dziś sprawę przy: 
wódcy marjawitów 


Sędziów, 

Obszerna skarga kaSacyjna za 
wiera zarzuty natury formalnej i 
wytyka sądowi  anelacyjnemu 
przypuszczalne biędy procesowe, 
jak nienależytą ocenę materjału do 
wodowego oraz niesłuszne zakwa- 
lifikowanie czynów Kowalskiego 
w StoSunku do dwuch mandolini: 
stek, i 

Proces Kowalskiego jest jedyną 
sprawą, wyznaczoną na dziś na po' 
sjedzenie izby drugiej Sądu Naj 
wyższego, 


Madóyda Ww państwowej wytwómi 


aparatów telefonicznych telegraficznych 


Z WarSzawy donoszą: 

Dziś na wokandzie Sądu Najwyż 
szego znajdzie się proces arcybi: 
Skupa Jana Michała Marji Kowal- 
skiego. 

Kowalski był Skazany na cztery 
lata ciężkiego więzienia, Wyrok 
ten uległ zatwierdzeniu przez sąd 
apelacyjny w całej rozciągłości, 

Obrona odwołała Się do Sądu 
Najwyższego, wnosząc w Skardze 
kasacyjnej o przekazanie sprawy 
do ponownego rozpatrzenia przez 
sąd apelacyjny w innym  Składzie 


WARSZAWA, 10,6, (PAT), 
„Gazeta Polska* podaje, iż w związ 
ku ze stwierdzeniem nadużyć w 
państwowej wytwórni aparatów te: 


BERLIN, 11,6. — Policja lizboń 
ska nie wierzy w obłąkanie zama* 
chowca Franciszka PiechowSkiego, 


TOMASZÓW, 10 czerwca. — 
(Tel. od nasz. koresp.) — Wezo 
raj o godz, 4 nad ranem wy- 
buchł groźny pożar w składzie 
masterjałów pędnych firmy „Pol 


minois 
zlikwidowała pożar w zarodku, 
zanim zdążył Się przenieść na 
latwopalne materjały, 

o 


Poświecenie cmentarza 


850 poległych żołnierzy włoskich 


WARSZAWA, 10 czerwca. — 
(PAT) — Dziś przed połu- 
dniem odbyła się na Bielanach 
podniosła uroczystość poświęce 
nia wojskowego cmenfyza wło 
skiego, na którym spoczywają 
zwłoki 850 zmarłych w Polsce 
w latach' 1915 — 1918 żolnie- 
rzy włoskich. 

Uroczystość tę zaszezycił swą 
obecnością minister spraw 
zagranicznych Włoch Grandi, 
minister Zaleski oraz szereg o- 


lecz przypuszcza, że kierował się 


lefonicznych i telegraticznych, Sę: 


— fowanie dyrektora wytwórni, Józá 


ia Jędrzejewskiego, magazyniera 
Długokęckiego, właściciela firmy 
techniczno = budowlanej „Alwa* 
inż, WachniewSkiego į dwuch urzęd 


Bohdan Kozłowski, gdyż znikł 


|en z Tomaszowa, zabierając ze 
Zaalatmowana straż ogniowa, 


Sobą zawartość podręcznej ka- 
sy około 400 zł. i towar firmy. 

Kozłowskiego poszukuje poli- 
cja. 


on motywami Politycznemi. 

Obecnie badana jest przeszłość 
PiechowSkiego i jego StoSunki, 
przczem na podstawie szeregu po- 
Szlak policja doszla do przekona: 
nia, iż działał on z ramienia pew- 
nej określonej organizacji poli- 
tycznej, 


dzia do spraw szczególnej wagi, p. |ników najwyższej izby kontroli 
Dymitr Przewłocki, nakazał aresz- | państwa, 


ziednoczenie Węgier i Rumunii 
pod wspólnem beriem Karola rumuńskiego 


BERLIN, 10,6. — Z Londynu |stwo, na którego czele Stanąłby 


Przy mordercy znaleziono plan 
miaSta, na którym zakreślone były 
miejsca, w których znajdują Się 
poselstwa obcych krajów, 

Zamachowiec przyznał się, iż 
planował zamordowanie nietylko 
niemieckiego, lecz również angiel: 
Skiego 1 amerykańskiego posia w 
Lizbonie, co mu się jednak nie 
udało, gdyż oba poselstwa są bar- 
dzo pilnie strzeżone, 

Wczoraj odbył się pogrzeb za- 
mordowanego posła niemieckiego. 
Kompanja honorowa piechoty i bas 
terja oddały na cmentarzu Salwy 
honorowe. 


sób ze świata dyplomatycznego, 
duchownego 
ciele prasy, 


oraz przedstawi- 


Po przemówieniach gen. Ko- 
narzewski w imieniu armji pol 
skiej przy dźwiękach hymnu 
narodowego polskiego, złożył 
piękny wieniec u stóp jednego 
z grobów żołnierzy włoskich. 

Żegnany hymnem narodo- 


wym włoskim, minister Grandi 
odjechał do ambasady. 


donoszą, iż współpracownik „Daily 
Heralda* miał w Bukareszcie dłuż: 
Szą rozmowę z zaufanym przyja: 
cielem króla Karola II, Jonescu, 

Zadaniem króla jest przedewSszy 
stkiem, jak oświadczył  Jonescu, 
usunięcie różnic między  partjami 
politycznemi i doprowadzenie do 
zgody ogółno * narodowej, 

Będzie to trwało przez jakiś 
czas, później zaś, może za dwa lub 
trzy miesiące podjęte będą przez 
Bukareszt kroki w cełu połączenia 
Węgier I Rumunji w jedno króle: 


wspólny monarcha ks, Karol. 

Oba kraje znajdują Się w po- 
dobnem położeniu, oba potrzebują 
trwałego rządu, co przyniesie im 
wspólne berło, 

Poza tem połączenie obu kras 
jów załatwi spór węgiersko = ru- 
muński o odszkodowania i grant 
ce Siedmiogrodu. 

Chłopi obu krajów od setek lał 
żyli w Spokoju i przyjaźni i dzi. 
siaj poSiadaja wspólne interesy, 
które urzeczywistni zjednoczenie 
obu państw, 


Pochód głodu w Chinach 


80.000 kobiet sprzedanych do domów publicznych 


LONDYN, 10:6, Klęska głodu, 


1.000 bomb rzuciły wojska angielskie w szeregi 


jaka corocznie nawiedza Chiny, 
zaczyna obecnie wSkutek nowej 
wojny domowej przybierać coraz 


nieprzyjaciół 


LONDYN, 10 czerwca. — Po- 
łożenie na półnoeno - zachod- 
niej granicy Indji zmieniło się 
obecnie na korzyść wojsk bry- 
tyjskich, 

Od czterech dni trwałą za- 
cięta walka między wojskami 
brytyjskiemi i szczepem Afry- 
dów, który w sile 10 tysięcy lu- 
dzi próbował zająć Peszawar. 


Brygady kawalerji, liczna pie 
chota oraz artylerja nie mogły 
dość skutecznie walczyć z Afry 
dami z powodu uciążliwego te- 
renu i dopiero 80 samolotów an 
gielskich, które zrzuciły na A- 
[rydów 1.000 bomb, przechyliło 


zwycięstwo 
angielskich, 
Szczepy Afrydów cofają się o- 
becnie w rozsypce w góry. 

W Pobliżu Peszawaru znale- 
ziono na drodze wymordowa- 
ny przez Afrydów patrol angiel 


na stronę wojsk 


60 zkrodni 


popełnił upiór z Diissel- 


A większe rozmiary. 


W ciągu ostatnich dwuch miesię* 
cy zmarło na terenie objętym wej 
ną zgórą 200,000 dzieci, 

Rodzice chcąc ratować się od 
śmierci głodowej Sprzedają do do- 
mów rozpusty i bogatym kupcom 


zmuszeni Są pozbywać się Swych 
żom. 

Według obliczeń amerykańskie) 
młsji pomocy głodującym w Chi: 
nach od marca r. b, sprzedano do 
lupanarów portowych około 80,000 
kobiet I dziewczynek chińskich, 

Cena, jaką uzyskuje się w Chi. * 
nach za kobietę waha się od półto" 
ra do dwuch i pół dolarów Srebre 
nych, co wystarcza zaledwie na 
dwa dni utrzymania Skromnej ro- 


ski, złożony z oficera i trzech 
żołnierzy. 

Podczas demonstracji ligi 
młodzieży wszechhinduskiej w 
Lahore z tłumu rzucona zosiała 
bomba na policję, 24 manife- 
stantów aresztowano. 

W Bombaju skazano na karę 
6 miesięcy ciężkiego więzienia 
10 członków 


dorfu 


BERLIN, 10.6, (PAT) — Z Dü: 
Sseldorfu donoszą, Że z zeznań 
Kuertena wynika, że popełnił on 
ogółem 60 zbrodni, w tem 11 mor: 
derstw, przeszło 20 podpaleń, po- 
zatem Kuerten przyznał się że w 
latach 1920 — 25 w Turyngji za: 
mordował dwie kobieły i dokonał 


swe dzieci płci żeńskiej, Mężowie 


Arcybiskup pod ochroną policji 


Antywłoskie demonstracje na Malcie 


LONDYN, 10 czerwca. (Pat.)| kilku miejscach miasta. Arcybl 
Na Malcie doszło ostatnio do| skup udał się z katedry do pa- 
zaburzeń podczas nabożeństwa | łacu, który zamieszkuje, eskar- 


dziny robotniczej, 


Przeprowadzone natychmiast 
dochodzenie ustaliło, że ogień 
powstał wskutek podpalenia o 
które posądzony został woźny 

hinduskiej - 


wojennej, 4 zamachów morderczych. 


Dziś i dni następnych ! 


Wielki rewelacyjny 
podwójny program! 


Zasiniona żona 


—|-— 
Miłość Paryżanki 
Fascynujący dramat wielkiej miłości na tle tragicznych przeżyć cichych, 
bohaterów Wielkiej Wojny. — Wśród nieustającego buku dział i trzasku 


granatów, dni grozy i bohaterstwa niestartemi zgłoskami zapisane w sercu 
Europy, Zakulisowe hulaszcze życie miljonerów Ameryki i Francji 


podczas wojny światowej. 
W roli głównej wymarzona para kochanków 


ALIGE WHITE i Maiu KL Gregor 


Wytworna, ROLA kapi- 
taina komedja „na tle przeżyć 
małżonki dzisiejszej doby. 


W olach głównych uwaa Mary Kid ua Harry Haim 


celebrowanego przez arcybisku 
pa. Tłumy zgromadzone na tli 
cach wznosiły okrzyki: „Niech 
żyje Strickland“, „Precz z Wło- 
chami“, Policja konna była zmu 
szona do szarżowania tłumu w 


towany przez policję, wśród o- 
krzyków swych zwolenników i 
wrogich manifestacji przeciw- 
ników. Dokonano licznych are- 
sztowań. Podczas zajść wszyst- 
kie sklepy były zamknięte. 


będzie jego świeżo upierzony zięć 


PARYŻ, 7 VI, (ATU). Organ 
nacjonalistów francuskich 
„Ordre“, zazwyczaj doskonale 
informowany, donosi w sobotę, 
że Mussolini obecnie już na 
wszelki wypadek sporządził 
swój testament polityczny oraz 
zamianował swojego następcę: 
Dyktator włoski, pisze dzien- 
nik, zamierza widocznie stwo- 
rzyć dynastję rodzinną. Na 


Król ma w najbliższym czasłk 
podpisać rozporządzenie, na 
podstawie którego następca 


Mussoliniego ma otrzymać za- 
równo urząd szefa partji fa- 
szystowskiej, jak i premjera. 
Rozporządzenie to postanawia 
w dalszym ciągu, że parlameni 
w żadnym wypadku nie będzie 
miał prawa przez votum nienf' 
ności zmusić „dziedzicznego* 


spadkobiercę swojego wybrał premjera do dymisji. 


świeżo upieczonego zięcia. 
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Wiadomosci Leżą 


OSOBISTE 
Tłumacz przysięgły na okręg 
fódzki języków francuskiego, Dio- 
mieckiego i rosyjskiego p. dr. Jad- 
wiga Miechowska przenosi swą 
kancelarję z dniem 15 b. m. na ul. 
Andrzeja 6. 


POSIEDZENIE RADY MIEJ- 
ŚKIEJ, Jutro, w czwartek, posie= 
dzenie rady miejskiej nie odbędzie 


Uroczyysie oíwarcie 


zakładu leczniczego im. św. Jana 
Szpital ten będzie bezwątpienia „przodującą placówką 


W dniu wczorajszym odbyła 
się w naszem mieście nieco- 
dzienna uroczystość, — miano- 
wicie poświęcenie i otwarcie za- 
kładu leczniczego im, św. Jana, 
ufundowanego staraniem ewan- 
gelickiego stowarzyszenia filan- 


się. Następne posiedzenie rady od= | tropijnego w Łodzi. 


będzie się w czwartek, 16 b. m. 
Na posiedzeniu tem magistrat prze 
Jłoży radzie 
rwiązku z zarządzeniami minister- 
stwa spraw wewnętrznych. Dyskue 
ija na ten temat ną plenum rady 
poprzedzona będzie obradami ko* 
wisji skarbowo « budżetowej. 


ZJAZD ZWIĄZKU MIAST. W 
dniach 15, 16 I 17 b. m. obradować 
będzie w Warszawie zjazd związ* 
ku miast polskich. 

Z ramienia samorządu łódzkiego 
wyjeżdżają na zjazd pp. prezes 
rady miejskiej inż. Holegreber, 
wiceprezydent dr, Wieliński oraz 
radni: Andrzejak, Bialer, Cyrań- 
ski, dr. Fiszer, Golański, Grodzic= 
ka, Holenderski, Tzdebski, Klim, 
Kowalski, Kuk, dr. Margolis, Mile 
man, Mimcberg, Pawlak, Pogonow- 
ski Í Szot. 

Z tytułu członków zarządu jadą 
na zjazd prezydent Ziemięcki, wi 
ceprezydent Rapalski i ławnik 
Jool, oraz pp. Rundo i Kalinowski. 

SĄD SIĘ PRZENOSI, Z dniem 
wczorajszym prezes ladu okręgo* 
wego p. Bełżyński, oraz wydział 
prezydjalny, jak również 1 maga- 
zyny rozpoczęły urzędowanie w 
nowym gmachu sądu okręgowego 
przy P1. Dąbrowskiego. 

W dniu wczorajszym urząd pro” 
kuratorski w Łodzi przeprowadził 
się do nowej siedziby, do nowego 
gmachn sądu okręgowego. 

W dniu dzisiejszym urząd pro% 
kuratorski rozpoczyna urzędowanie 
w nowej siedzibie. 

PRZEGLĄD DOROŻEK KON. 
NYCH, Urząd przemysłowy I in? 
stancji przy magistracie m. Łodzi 
zawiadamia, że w dniu 23 czerwca 
r. b. rozpocznie się na Wodnym 
Rynku przegląd dorożek konnych 
według planu. który zostanie pos 
dany do wiadomości właścicielom 
dorożek drogą  rozpiiakatowania 
ogłoszeń, 


zmiany budżetu w | tem Ziemięckim 


Na uroczystość przybyli przed 
stawiciele władz z p. prezyden 
i ławnikami 
Kukiem i lzdebskim na czele, 
delegaci urzędu zdrowia, i or- 
ganizacji lekarskich, oraz przed 
stawiciele szerokich sfer. kon- 
sularnych, obywatelskich i to- 
warzyskich naszego miasta. 

Uroczystość rozpoczęła się 
nieniem religijnem i krótkiemi 
przemówieniami pastorów Die- 
tricha i Lóflera u drzwi gma- 
chu, poczem pastor Dietrich 
przeciął wstęgę i zebrani udali 
się na salę, gdzie przed ołtarzy- 
kiem odbyło się poświęcenie, 
połączone z pięknemi okolicz- 
nościowemi kazaniami w dwu 
językach: polskim i niemiec- 
kim. 

Po zakończeniu modłów wy- 
głosił przemówienie prezes ew. 
stow, fiłaniropijnego, p. dr. 
Schweikert. Na wstępie mówca 


-| scharakteryzował historję po- 


wstania szpitala. Cztery leżą te- 
mu grono Judzi dobrej woli, po- 
wodowane wprost katastrofal- 
nym brakiem szpitali w naszem 
mieście, pósłanowilo utworzyć 


Pobór rocznika 1908 i 1909 


Dziś winni się stawić przed ko- 
misją poborową nr. 1 przy ul, Za 
kątnej 82, mężczyźni rocznika 
1900, zamieszkali na terenie 8 ko” 
misarjatu, których nazwiska za- 
czynają się na litery: K. 

Przed komisją poborową nr. 2 
przy ul. Ogrodowej 34, mężczyźni 
rocznika 1909, zamieszkali na te- 
renia 18 komisarjatu, których 
nazwiska zaczynają Się na litery: 
ABODER. 

Przed komisją poborową nr, 8 
przy AL Kościuszki 21, mężczyźni 
rocznika 1908 kat. B. uznani cza 
sowo za niezdolnych do służby 
wojskowej w maju i czerwcu 1929 
roku, zamieszkali na terenie 5 ko- 


ŻYDOWSKI POCHÓD PROTE- misarjatu, których nazwiska zaczy 


STACYJNY. Jak się dowiaduje- 
my żydowski pachód protestacyj* 
ny przeciwko zakazowi imigracji 
robotniczej do Palestyny odbędzie 
się w poniedziałek. Pochód ma się 
rozpocząć o godz. 6 przed wieczo- 
rem z Zielonego Rynku przy udzia 
le organizacji politycznych, zawo* 
dowych, kulturalnych i t, p. Skle= 
py żydowskie zostaną o tej godzi- 
nie zamknięte. (b) 


NOWI KONDUKTORZY, w 
żwiązku s rozpoczynającymi się 
uriopami, dyrekcja tramwajów 


zaangażowała cały szereg nowych 
konduktorów.  Konduktorzy ci 
praktykują obecnie pod klerowni= 
ctwem dotychczasowych. zaś przy* 
jęcie ich do stałej słążby nzałeżnio 
ne jest od wyników 
egzaminu. 

NOCNE DYŻURY APTEK, Dzić 
w nocy dyżurują następujące apies 
ki: Suke. F. Wójcickiego (Napióre 
kowskiego 27); 
(Piotrkowska: 127); Tnickiego i 
Cymera (Wólczańska 37): Suke. 
Leinwebera (Plac Wołnośu 2); 
Suke- J. Hartmans (Młynarska 1); 
J. Kshana (Aleksandrowska 80). 


specjalnego | prz 


W, -Danieleckiego E 


nają się na litery: od L do P. 

Jutro winni się stawić przed kos 
misją poborową nr. 1 przy ul. Zas 
kątnej 82, mężczyźni rocznika 
1909, zamieszkali na terenie 8 ko» 
misarjatu, których nazwiska za 
czynają stę na litery: HIJ LE 
N, O : 

Przed komisją poborową nr. 2 
przy ul. Ogrodowej 34, mężczyźni 
rocznika 1909, zamieszkali na tee 
renie 138 komisarjatu, których 


nazwiska zaczynają Się na litery: 
FGHIJL 


"3 


$zcześcia 


od iutra CASINO 


Piosenki w jązyku niemieckim. EH 


Nawe połączenia 
telefoniczne 


z zagranicą 


Od dnia 1 czerwca r. b. wpró 
wadzona została komunikacja 
telefoniczna między Łodzią z 
jednej strony, a Fiume (Rjeka), 
Genewą, Gorycją, Milano, Rzy- 
mem, z Watykanem, Turynem 
i Trjestem z drugiej strony. 


Do sieci połączeń z wymienio 
nemi wyżej miastami zagranicą 
włączone zostały również Po- 
znań, Bielsk, Bydgoszcz, Gdy- 
nia, Katowice, Kraków, Lwów 
i Warszawa. (ag) 


w naszem mieście 


stowarzyszenie celem ufundowa| nia szpitala. Pod wodzą obu 
nia szpitala w południowej czę-| lekarzy naczelnych dr, Kum- 
ści Łodzi. Istotnie, już w następ| manta i dr. Klukowa goście 
nym roku 1927 położono ka-, zwiedzili cały szpital, zachwy- 
mień węgielny pod budowę no-| ceni niezwykłą czystością, obli- 
wej instytucji. Celem stowarzy- tością światła i najnowocześniej 
szenia było wystawienie insty-| szemi urządzeniami szpitala, a 
tucji pod każdym względem | w szczególności obiema salami 
wzorowej, odpowiadającej ; operacyjnemi i wszelkiemi urzą 
wszelkim nowoczesnym wyma; dzeniami pomocniczemi. 
ganiom lecznictwa. Dzięki ofiar, Nie ulega wątpliwości, że 
ności społecznej udało się, po- ' pod wytrawnem kierownic- 
mimo ciężkich warunków eko- twem świetnych lekarzv leczni- 
nomicznych, doprowadzić bu- ca im. św. Jana stanie się przo- 
dowę do końca i oto dziś za- dującą placówką w szpitalnie- 
rząd stowarzyszenią może już twie naszego miasta. 

oddać szpital do rąk lekarzy, | Pożytecznej a tak niezbędnej 


Dr. med. 2472 


REICHER 


SPECJALISTA 
Chorób skórn, I wanerycznych | 
Leczenie diatermją. Elektroterapia. 


Południowa 28 tel. 201-93 


aby rozpoczęli swą szlachetną; w Łodzi instytucji życzymy 
służbę spółeczną, a choć wiele z całego serca w dniu uroczyste Od 8—11 rano, | 6—9 w. 
jest jeszcze do zrobienia,  dr.|go otwarcia — „Szczęść Boże". W niedziele od 9—2 


Dla niezamożnych ceny lecznic, 


Schweikert wyraził jednak na- 
dzieję, że wpłyną dalsze ofiary |ę 
społeczme, które pozwolą dopro. 
wadzić dzieło do końca w tvch 
rozmiarach, w jakich początko 
wo postanowiono. Dziękując 
wszystkim  ofiarodawcom za 
ich piękny czyn społeczny, o0- 
raz zebranym za przybycie na 
uroczystość p. prezes podkre- 
Ślił, że przeznaczeniem tego 
szpitala jest służba wobec sze- 
rokich mas spolecznych bez róż 


Kr. 


imspekeja w Rudzie 


Komisja wojewódzka bada gospodarkę 
p. Łatkowskiego 
Przed kilku dniami donosiliś- wodniono, że działalność bur. 


my, że delegacja mieszkańców | mistrza przynosi wielką szkodę 
Rudy Pabianickiej zgłosiła się| miasim, o 

$ I TOZ] do wojewody p. Jaszczołta z oh-| W związku z pów do 
nicy wyznania, narodowości i| szernie umotywowaną skargą magistratu Rady Pabjanickiej 
pochodzenia. na gospodarkę burmistrza Łat-| zjechała wojewódzka komisja 
Na zakończenie* dr. Schwei- ARE W skardze tej udo- "| retrasa pod przewodnice- 
kert odczytał szereg depesz z ży a E „| twem inspektora Szczerbińskie- 
czeniami, poczem dr. Kummant go. Lustracja gospodarki p, Łm 
zaprosił zebranych do obejrze- kowskiego trwala dwa dni, Wy- 
niki jej trzymane są narazie w 
tajemnicy, aż do chwili zdania 
raportu p. p. wojewodzie. 


LOSY 


é do II kl. 21 Lot. Państw. 77711 pr. med, - 
Przed komisją poborową nr. 3 Ni | ski 
przy AL Kościuszki 21, mężczyźni ję" Da RABYCA|3 iawia $ $ 
az e nee aj afro chorób skórnych 


E. Lichtensteina 


w ŁODZI 
Piotrkowska 11 i 72. 


Główna wygrana zł. 80,090 Przyjmuje od 8—11i od 5—9 wiece 
pada u nas. 


sowo za niezdolnych do służby 
wojskowej w maju i czerwcu 1923 
roku, zamieszkali na terenie 5 ko- 
misarjatu, których nazwiska zaczy 
nają się na litery: od R do Z, 


Dodafkówe komisie 


Dodatkowe komisje poborowe | REJE 
odbędą się, poczynając już od tye | ag 
godnia bieżącego, w terminach na j&i 
stępujących: 

W dniu 14 b. m, w sobotę, dla 
poborowych z m. Zgierza, gm.|$ 
Luómierz, Radogoszcz, Czarnocin, | $ 
Bełdów i Puezniew, i W 

W dniu 16 b. m., w poniedzia- |$ 
tek, dla poborowych z m. Aleksan= 
drowa, Konstantynowa, Rudy Pa- 
bjanickiej, Tuszyna, oraz z gmin: 
Babice, Chojny i Brójce. 

W dniu 17 b. m, w środę, dla 
poborowych z gmin pozostałych, a 
mianowicie: Brus, Brużyca Wielka, 
Gospodarz, Kruszów, Łagiewniki, 
Nowosolna, Rąbień i Wiskitno. 

Dodatkowe komisje poborowe |$ 
urzędować będą dla poborowych |5$ 
z wymienionych wyżej miejsco- |9 
wości w P. K. U, Łódź — powiat 
(ul. Piotrkowska 187), 


wenerycznych i moczopłciowyeł 
eczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 


Andrzeja 5.telef. 159-40 


w niedziele i święta od 9—1 
OZ poczekalnia dla pań 


Dźwiękowy Teatr PENDET 


Dziś nieodwołalnie 
bo raz ostatni! 


Zi. 
„AMRZYDLIA FUTU” 


(Romans i bohaterstwo orłów przestworzy) 
Wielka parada w powietrzu. — W rolach głównych: 


RAMON NOVARRO 
ANITA PAGE, 
Dla młodzieży dozwolane 


NAD PROGRAM: 


Dodatek dźwiękowy Metro Goldwyn Mayer oraz aktaalje polskie 


Początek stansów o g. 4.30, 6, 8, 10 w. 


CENY MIEJSC ZNIŻONE 


2- 


Wr. 157 


I1VI — „GŁOS PORANNY“ 1930— 


tacowe na kołach 


Plaśa | katastrof auiobusowych wola 
6 sanację fej śałęzi komumikacji 


Od pewnego cza%u wiele Się w 
Polsce mówi i pisze o tem, jak to 
my pod względem urządzeń techn 
eznych i komunikacyjnych zaczy* 
namy doganiać Europę, Jake przy» 
kład postępu w tej dziedzinie przy= 
tacza Się przeważcie rozwój komu 
nikacji autobusowej, Rzeczywiście 
w innych warunkach rozwój auto» 
mobilizmu komunikacyjnego może 
być uważany za dowód postępu. 
Natomiast u nas jest to pewien 
owczy pęd, który da Się wytłuma- 
czyć jedynie nieznajomością na" 
szych warunków i  ez'kowitem 
lekceważeniem życia przez korzy: 
Stających z masowyca trumien na 
kołach, 

Przedewszystkiem nasze szosy 
nie Są jeszcze zgola przygotowane 
do ożywionej komunikacji autchu- 
Sowej, Co kilka kroków leżą nie: 
mal na środku drogi kupy kamieni, 
Sterty piasku, góry żwiru i jnne 
specjaży do reperacji SzoS. Leżą 
czaSani przez rok 1 dlużej, stano- 
wiąc pułapkę dla wszelkich wehi- 
kułów, oczywiście w pierwszym 
rzędzie mołorowych, A tymczasem 
Szosa jeSt Sobie nadal wyboista, z 


dnia na dzień nawet wyboistsza, Z | 


tygodnia na tydzień bardziej nie- 
hezpieczna, 

Ale dajmy pokój Szosom, To tyl 
ko jeden, wcale nie najważniejszy 
argument przeciwko 
artobuzowej, Łączy Się z nim wiel 
ka ciemnota naszego  chfopStwa, 
po'ączona z nienawiścią dla ben. 
zynowych „djabłów*. Pozostawia: 
ne na Szosie konie bez opieki, w 
uprzęży, albo, wyprzężone do po- 
stoju, zupełne lekceważenie Sobie 
przepisów o jeździe (prawa | lewa 
strona mie podlegają rozróżnieniu), 
Spanie kamiennym Snem na wozie 
podczas jazdy na frachtowych dra 
biniastych wozach, umyślne często 
zajeżdżanie drogi Spieszącemu we- 


UREBZ x 


komunikacji $ 


hikuivwi — oto litanja fiebezpie- 
czeńStw, czyhających na Samochód 
wogóle, a na autobus w szczegól: 
ności, Twierdzę, że w Szczególno. 
ści dotyczy to autobusów, bowiem 
iskkie, ruchiiwe anto potrafi się 
jakoś wykręcić z ciężkiej Sytuacji, 
podcza$ gdy ciężka, niemrawa lan 
dara, zawSze przeładowana ludźmi 
i bagażem, przez lada drohnostkę 
przewraca się, grzebiąc pod sobą 
nieszczęsnych pasażerów, którzy 
lekkomyślnie zawierzyli tej arce 
swę życie i mienie. 

Jednak najfatalsiejszym bodaj! 
czynnikiem jest niefąchowość kie: 
rowców autobusowych, Kierowanie 
autobusem wymaga w naSzych wa* 
runkach calkiem Specjalnych kwa- 
lfikacji A łymezasem do prov.2* 
dzenia aulobusu biorą się często 
początkujący Szoferzy, a i oni zas 
bierają nierzadko z sobą uczniów, 
których kształcą po drodze w kie- 
rowańiu welhikułem, za nie sobie 
mając bezpieczeństwo gości. 

Rezultaty tych Smutuych faktów 
są wSzystkim dobrze znane, Nie 
mija niemal dzień, aby się tu czy 
tam nie wywracai natłoczony au 


tobus, przyczemm ludzie łamią ręce 

inogi, a nierzadko kończą życie 
w konsekwencjach katastrofy. Tu 
odlatuje na równej drodze koło, 
tam następuje zderzenie z wozem, 
owdzie poprostu trumna na kół: 
kach Stacza Się do rowu, a zbior- 
nik z benzyną, oczywiście, ekSplo* 
duje, a płomienie ogarniają cały 
wóz wraz z zawartością. Po kilku 
minutach pozostaje na miejscu ka: 
tłastrofy kupa gruzów i żelaziwa, 
a wśród niego nierzadko kilka 
zwęgionych, zniekształconych tru- 
pów. 

Niedalej jak wczoraj znowu 
w godzinach przedpołudniowych 
miała miejsce na czwartym  kiło: 
metrze od Łodzi w Rudzie Pabja: 
nickiej koło fabryki Horaka poważ 
na katastrofa. 

Autobus nr, ŁD 81573, kurSują- 
cy na linji Łódź — Pabjanice — 
ŁaSk 'przez nieuwagę szofera sto: 
czył Się do rowu, przygniatając 
swym ciężarem znajdujących się 
wewnatrz pasażerów, Skutki wy: 
padku okazały Się fatalne. Kilka 
oSób odniosło poważne rany, a 
Sam autobus poStradał wszyskie 


dwa razy więcej robotników, niż 


W związku z ukaznjącemi się w 
niektórych dziennikach niezgodne: 
mi z prawdą informacjami o Stanie 
zatrudnienia na miejskich robotach 
inwestycyjnych, gdzie rzekomo 
pracuje mniej robotników sezono* 
wych, niż w r. ub, otrzymujemy 
z oddziału prasowego magistratu 
następujące dane cyfrowe, odno- 
Szące Się do trzechlecia 1928 — 


ńeńcoewe roboty 


przeprowadza magistrat na kolonji robotniczej 


W związku z wykończeniem 
części domów w kolonji miesz- 
kaniowej na Polesiu Konstan- 
tynowskiem, podjęte zostały na 
początku bieżącego sezonu ro: 
boty, związane z budową ulic 
na terenie kolonji. 

W pierwszym rzędzie wyko- 
nywane są roboty przy budo- 
wie chodników i jezdni w wy- 
kończonej części kolonji. Robo- 
ty powyższe pomimo ogrom- 
nych trudnosci terenowyth. 
prowadzone są w szybkiem tem 
pie i zostaną ukończone jeszeze 
w najbliższych tygodniach. 

O rozmiarach robót . ziem- 
nych i brukarskich na tym te- 
renie świadczyć mogą następu- 
jące liczby: wykopu wykonana 
8745 metrów eśŚcienzych, ną- 


sypów wykonano 23.615 mr, 
sześciennych, pod chodniki roz 
plantowano ziemi na powierzch 
ni 34.100 metrów kwadrato- 
wych, zabrukowano kamieniem 
polnym ulic 8.193 mtr. kwadra- 
towych, bazaltowg — kostką 
(wjazdy) 875 mtr. kwadr., usta- 
wiono krawężników betono- 
wych 5.100 sztuk. 

Ogółny koszt tych robót wy- 
niósł w okresie od 1 kwietnia 
do 31 maja — 118.304.74 złote. 

Ogółem wykonano budowę 
chodników i jezdni na ulicach 
o łącznej długości 1.106 m. b. 

Równocześnie prowadzone są 
roboty przy wykonaniu skwe- 
rów, plantów i t. d, zgodnie 
z ogótnym planem urządzenia 
kolonji. 


1930, a stawiające sprawę w nale: 
żytym świetle, 


Według danych, dostarczonych 
przez zainteresowane wydziały, na 
robotach miejskich w r, b, zatrud: 
niają obecnie: Wydział kanaliza- 
cji — 1,200 robotników, wydzial 
budownictwa 825 robotni- 
ków, wydział plantacji miejskich 
— 844 robotników, ogółem 2,869 
robotników (na 6 dni w tygodniu); 
w roku 1929 wydział kanalizacji 
zatrudniał w czerwcu 1,070 robot: 
pików, wydział budownictwa — 
800 robotników, wydział plantacji 
— %0 robotników, ogółem 
2,830 (na 3 dni w tygodniu), W ro. 
ku 1928 wydział kanalizacji zatrud 
niat w czerwcu 1,072 robotników, 
wydział budownictwa — 1,095 ro: 
botników, wydział plantacji miej. 
skich — 1,136 robotników, — ogó* 
łem 3,304 (na 6 dni w tygodniu). 


Jak wynika z porównania po- 
wyżżzych cyfr, Stan zatrudnienia 
ra robotach miejskich w r. b., po: 
mimo ogólnego, tak dotkliwego 
dla gospodarki komunaluej, kryzy- 
su ekonomicznego, przewyższa dwu 
krotnie £tan zatrudnienia w roku 
ubiegłym, gdyż pracowano tylko 
na 3 dni w tygodniu, zaś zmniej: 
Szył się zaledwie o około 15 proc. 
w Stosunku do Stanu zatrudnienia 


z roku 1928, który dla gopodarki |É Ar 


szyby i wSkutek połamania reso- 
rów Stał się wogóle niezdatnym do 
użytku, Zdenerwowanie i oburze* 
nie paażerów było tak wieikie, że 
chcieli dokonać samoSądu nad szo 
ferem, który był wyłącznym Spraw 
cą katastrofy, Zapobiegła temu po: 
licja, której  funkcjonarjusze za- 
aresztowali winnego kierowcę, nie: 
jakiego Sowińskiego, i odStawili 
go do areSztu, Rannych opatrzono 
na posterunku policyjnym w Rue 
dzie Pabianickiej, 

Przytoczony powyżej wypadek 
jest jedną z licznych Smutnych irt- 
stracji twierdzenia, że komunika- 
cja autobusowa u nas należy jesz» 
cze do lokomocji bardzo niebez. 
piecznych i że jeSzcze wiele wody 
upłynie, zanim podróż autobusem 
przestanie bezpośrednio zagrażać 
życiu. 

Dziwnem Się jedynie wydaje, że 
władze państwowe nie zainteresują 
się bliżej tą sprawą, starając się 
o wzmożenie bezpieczeństwa oby: 
watelj. Ludzie nie mają rozumu, 


ale pańStwo przecież jest m, in. po 
to, aby ich rozumu uczyć i bezpie: 
czeńsStwo im zapewnić, CIVIS. 


Magistrat zatrudnia w roku bieżącym 


w ubiegłym 


miejskiej był Szczególnie pomyśl. 
ny ze względy na otrzymaną z 
Banku  goSpodarstwa krajowego 
pożyczkę w kwocie 2,000,000 dola: 
rów ua cele inwestycyjne, 

Tak więc cyfry powyższe świad: 
czą niezbicie, że podawane przez 
niektóre dzienniki informacje o 
rzekomym spadku w roku bieżą- 
cym stanu zatrudnienia na robo- 
tach miejskich w porównania z ro 
kiem ubiegłym Są najzupełniej fał: 
tyme. 


Teatr Mieiski 


Cegle!niana 63. 
Gościnne wystąpy 


ROSYJSKIEGO 


Teatru Dramatvczneg0 


Karnecik modnisi 
EET E LA PA raO WPL Naa 


Psychologja mody 


(Uwagi silawnego krawca 
paryskiego L. Lelong) 


Kolekcja modeli zostaje wymy” 
ślona, gdy Się wcale o tem nit 
myśli. 

* z $ 
W roku 1930 wSzyStkie kolory 


zostały równouprawnione. Kolo 
modny umarł, 
tsk 
Upodobnierie kobiet do siebit 


należy już do historji, Obecna mo 
da daje każdej kobiecie prawo da 
indywidualności, 
Wa S 
Sportowa Sukienka jest całkiem 
krótka. Toaleta popołudniowa nie- 
zbyt długa. Najładniejsze sukienki 
popołudniowe robimy z materiałów 
w drobne punkty, 
L 
Deseniowe akSamity wogóle już 
nie wchodzą w rachubę, 
gz m 
Sukienka „fin du jour“ z trzy: 
ćwiercioweni rękawami i długą 
Spódniczką, zrobiona z powiewne= 
go materjału, może być noszona 
tylko wówczas, gdy towarzySz pa. 
ni nosi Smoking, lub ciemne, wizy” 
towe ubranie. 
RA 
Suknie wieczorowe robi się z la« 
my. Lama wogóle ma przyszłość. 
tk 
Jest zupelnie wykluczone, żeby 
towa moda zmieniła cośkqlwiek w 
życiu mowoczeSnej kobiety, ponie. 
waż życie nowej kobiety nie jest 
konsekwencją mody, ale moda jest 
konsekwencją nowoczesnej kobie« 


ty. 


LECZNICA 


lekarzy specjalistów 
przy Górnym Rynku 


Olotrkowska 294, tel. 123-84 
(przy przystanku tramw. pabjanickich, 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz. 
w niedciele i Święta do 2-ej po poł 
Wszystkie specjalności I danty- 
styka. Kąpiele świetlne, lampa 
kwarcowe, elektryzacja, Roentgan 
szczepienia, analiay (moczu, kału 
krwi, piwocin, wydzielin Itd.) Oper 
racje, opatrunki. 
Wizyty na miasto. Porada 4 zł. 


Porada dentystyczna oraz wane: 


rologiczna dla chorób skórnych 
i wenerycznych 
3 ZŁOTE. Sep 


Dziś, środa, o godz. 8.30 w. 
Nieodwołalnie ost. występ 
pożegna!ne TEKA 


CZŁOWIEK Z TEKA 


Sztuka w 5 akt. A, Fajko z życia in 
teligencji w Rosji Współczesnej, 
Bilety nabywać można w kasie zae 
mawiań, Piotrkowska 74 od 10—7 w. 

i MA 


od Aura: CASINO 


Piosenki w aii niemieckim. bia 


Już osíaímie dni 


Śmiewy ? 


Wielkiej inaugura- 
cyime; rewji w Parku 
$iaszica p. i. 


Muzyka? 


Tańce? 


S$icecze ? 


fimscemizacje 


Początek codz. 0 g. 9 w. © Ceny miejsc zniżone. © Widownia zabezpieczona od wiatru i chłodu! Powrót tramwajami zapewniony 


Teafr Miejski | 


Teatr Miejski dziś 8,30 


Teatr Letni „Scala“ godz. 9.00 
dziś i jutro: Motke Złodziej 


Teatr Park Staszica „ 9.00 


„Lato idzie* (rewja) 


Dziś „Człowiek z teką“ — sztu- ! 


ka w 5 aktach A. Fajko, z życia 
inteligencji w Rosji współczesnej, 
kapitalna satyra, najlepsze przede 
stawienie sympatycznego zespołu 
rosyjskiego, który sztuką tą po 
żegna Łódź. 

W czwartek i piątek ostatnie 
przedstawienia po cenach najniż- 
szych „Myśli* z dyr, K. Adwento= 
wiczem, J. Morską, L. Krzemień- 
skim w rolach głównych. 


MIEJSKI 

Oodzienie o godzinie 9-ej po ce- 
nach zniżonych w ogrodzie przy 
ul. Cegielnianej 16 sztuka Szalo* 
ma Asza w polskiej adaptacji i re- 
żyserji Andrzeja Marka „Motke 
słodziej*, 


TEATR LETNI. 


TEATR REWJI w PARKU 
STASZYCA, 

Dziś, jutro i pojutrze dane będa 
osiatnie 3 przedstawienia świetnej 
rewji „Lato idzie* z udziałem całe 
go zespołn, Conferencier Michał 
Znicz. 

Już w sobotę premjera nowej 
rewji p. t. „Tylko u nas* z udzia- 
lem całego zespołu z kapitalnemi 
wstawkami baletowemi. Szereg 
niespodzianek z życia łódzkiego, 
Reżyser K. Tatarkiewicz, 


TEATR POPULARNY 


moru, werwy i komizmu doskona» 
fa komedja E. Gandilota „Ukocha 
ny Palemonek*, 


Listy do Redakcji 


Szanowny Panie Redaktorze! 

Prosimy uprzejmie o łaskawe u: 
mie$zczenie sprostowania w związ 
ku z notatką, umiezczoną w arty. 
kule „GłeSu Porannego“ dnia 7.VI 
b. r, pod tytułem „Delegacja łódz: 
kich aplikantów interwenjowała w 
ministerstwie sprawiedliwości*: 

i) Zarząd stowarzyszenia apli- 
kantów sądowych 1 adwokackich 
oddział w Łodzi Stwierdza niniej. 
szem, że treść wymienionej notat 
ki nie odpowiada rzeczywistemu 
stanowi rzeczy, 

2) Natomiast stwierdzamy, że 
w ubiegłym tygodniu p, dyrektor 
departamentu  administracyjnego 
ministerstwa sprawiedliwości przy 
jał delegację stowarzyszenia apli- 
kantów Sądowych i adwokackich 
w WarSzawie z udziałem delegata 
oddziału łódzkiego, przyczem oma: 
wiano bieżące Sprawy, dotyczące 
wyłącznie aplikacji sadowej. 

Z poważaniem 
Zarząd Stow, aplikantów 
ządowych i adwokackich. 
Oddział w Łodzi. 
Prezes: Manela, 
Sekretarz: Dr, J. MiechowSka, 


BOOBBOGEBCGSE05668088586 


BACZNOŚCI 
Goian ste zbliża, . 


czy masz już 


bielizne alomowięcą? 


Do nabycia u 


l. FRYMERA 


Piofrkowska Nr. 75 nar 
ilje Piotrkowska 112 | 
Piotrkowska 148 | 


„Człowiek z teką * i 


Dziś i dni nasigpnych pełna j 
| 


F GN 


Niełatwo dostać się dziennika- 
rzowi do gabinetu naczelnego dy- 
rektora technicznego „Polskiego 
Radja“, inż. Władysława Hellera. 
Pogrążeny w tysiącach skompliko 
wanych zagadnień, związanych z 
rozpoczętą rozbudową naszej ra= 
djofonji, inż. Heller z trudem znaj 
daje choćby najmniejszą chwilkę 
czasu na pogawędkę ze spragnio” 
nym „nowinek* wywiadowcą pra- 
sowym. To też, chociaż na ścia: 
nach jego gabinetu nie wiszą popu 
larne aforyzmy o wartości czasu, 
chociaż miły, pogodny, grzeczny i 
wyrozumiały uśmiech „Maga“ pol 
skiej radjofonji skłaniałby nas ra: 
czej do nadużycia jego gościnnoś- 
ci — redukujemy naszą cieka: 
wość do kilku pytań zasadniczych. 
— Wywiad dla Łodzi? Ależ naj 
chętniej! — wita nas dyrektor Hel 
ier serdecznie, — Rozgłośnia łódz 
ka jest naszym „benjaminkiem*, 
którego losy gorąco leżą nam na 
sercu, Podczas mego ostatniego 
pobytu w tem mieście, pulsującem 
nieprzerwanem tętnem pracy, mia 
iem sposobność razem z mymi ko 
legami wydziału literackiego 
wejść w bliższy kontakt z przed: 
stawicielami prasy łódzkiej i pod- 
nieść mogę z największem uzna: 
niem rzeczowe i pełne zrozumie- 
nia stanowisko, jakie prasa ta za- 
jęła wobec naszych poczynań. 
Czem mogę służyć? 

— Przedewszystkiem — prosimy 
o kilka słów w sprawie łączności 
rozgłośni łódzkiej z budowanym 
checnie kolosem warszawskim; 
— „Kolos“ ten, jak pan go traf- 
nie nazwał, hędzie najsilniejszą 
europejską stacją nadawczą i odez 
wie się już najpóźniej za sześć mie 
sięcy, Będzie to stacja o sile 120 
kilowatów w antenie, przy mini: 
mum 65 proc. wydajności i do 80 
proc, możliwości  modulacyjnych. 
Zasięg jej winien objąć całą Pol- 
skę. Mówię „winien“, gdyż nie po- 
siadamy dotychczas europejskiego 
sprawdzianu działalności stacji o 
tej mocy, 

— Wybaczy * pan, dyrektorze 
być może naiwne pytanie — ale 
skoro „kolos“ warszawski ogarnie 
swym zasięgiem kraj cały, umożli 
wiając na całym obszarze Polski 
odbiór radja na prosty detektor, 
to czem kierowało się „Polskie Ra 


GŁOS RADJOWY 


Ż Wizyią u „maga“ polskiej radiofonii 


„Benjaminek” łódzki. — Demokratyzacja radja.— Wyższość apa- 
ratu detektorowego. — Czego słucha zagranica? — Radjo dla 
robotnika. — „Dzień Łodzi” 


Vaclaw ieślikowski 


długoletni Profesor Gimnazjum im. ks. Ign. Skorupki, 


11.VI — „GŁOS PORANNY — 1930 4 


po krótkich cierpieniach zmarł dn. 10 czerwea r, b. 


Głęboko przejęci przedwczesną śmiercią zacnego współpracownika, kolegi, profesora i wy- 
chowawcy, zawiadamiamy krewnych, przyjaciół, znajomych i uczniów AR że wyprowadzenie 
Jego zwłok z Cerkwi Prawosławnej S-go Aleksandra (Kilińskiego 56) odbędzie się w czwartek, 
dnia 12 b. m. o godz. 4-ej po poł. 


Eksportacja zwłok ze szpitala ewangelickiego przy ul. Północnej Nr. 42 do cerkwi odbę- 
dzie się w środę, d. 11 b. m. o godz. 4.30 po poł. 


Zarząd T-wa „Oświata“, Dyrekcja, Rada Pedagogiczna 


djo“ wznosząc rozgłośnię łódzką? 

— Nowa wielka stacja war- 
szawska umożliwi  bezwątpienia 
ogromną demokratyzację radja w 
całym kraju, a więc i w Łodzi. 
Musieliśmy jednak wziąć pod uwa 
gẹ fakt, że inne są warunki odbio* 
ru na wsi lub w malem, cichem 
miasteczku, a zupełnie inne w wiel 
kiem mieście przemysłowem, ta= 
kiem jak Łódź, gdzie tysiące ma- 
szyn i urządzeń elektrycznych 
wpływają ujemnie na jakość odbio 
ru, czemu zapobiega własna roz: 
głośnia, Rozgłośnia łódzka — to 
dowód naszej serdecznej troskli: 
wości i zapewnienie maximum czy- 
słości odbioru szerokim warstwom 
społeczeństwa łódzkiego, Spodzie* 
wamy się też, że rozgłośnia ta speł 
ni swe społeczne i kulturalne za- 
dania, pozyskując dla radja prze- 
dewszystkiem dziesiątki słuchaczy 
ze ster robotniczych. Dotychczas 
radjo dla robotnika łódzkiego było 
luksusem — od dnia powstania 
rozgłośni miejscowej winno stać 
się jego chlebem powszednim. 
Idziemy, jak panu już wiadomo, 
w kierunku realizacji hasła: „cała 
Polska na detektor!“ I, dodać trze 
ba, że właśnie detektor ma tę wyż 
Szość nad odbiornikiem  lampo* 
wym, że nietylko jest o wiele tań- 
szy, ale że jego nieskomplłkowana 
konstrukcja umożliwiła jego stan: 
daryzację oraz idealną łatwość u 
życia. Podnieść też należy, że do- 
bry detektor wbrew rozpowszeche 
nionym mylnym pogladom, zapew 
nia większą czystość odbioru niż 
przeciętny aparat lampowy. 

— Tak, ale wyłącznie stacji 
miejscowej... 

Na wstach dyr, HeMera zatgrał 
uśmiech pełen pobłażliwej ironji. 

— Zachód, drogi panie, dawno 
już przeszedł do porządku dzienne 
go nad tem zagadnieniem, które 
zaprzątać może uwagę tylko bar- 
dzo początkujących  radjosłacha* 
czów. Nakładając po raz pierwszy 
słuchawki na uszy, radziby w za* 
pale objąć w nich świat cały — 
z czasem jednak przychodzi uspo- 
kojenie i moment wyboru. Przy: 
chodzi również zrozumienie, że ten 
„świat cały* daje przedewszyst* 
kiem... stacja miejscowa. Przykła- 
dem pod tym względem mogą stu- 
żyć Niemcy, gdzie podług ostat 


nich statystyk oficjalnych ponad 
80 proe radjosłuchaczów słucha 
wyłącznie stacji niemieckich, Po- 
dobnie zresztą rzecz się ma w An: 
gli. Podnieść też należy, że nasze 
programy już dziś stoją b. wyso* 
ko, co zresztą potwierdzają po- 
chwały, z jakiemi spotykają się.. 
zwłaszcza zagranicą. Cóż robić — 
dodaje dyr. Heller z uśmiechem — 
“nikt nie jest prorokiem we wła* 
mym krajn*, 
— A jak dotychczas ustosunko 
wali się do radja nasi robotnicy? 
— Nie mamy jeszcze odpowied" 
nich danych statystycznych, ale 
— niestety — mam wrażenie, że 
zbyt mało docieramy, jak dotych- 
czas, do naszego robotnika, acz: 
kolwiek rzec można, że radjo zo" 
stało stworzone dła niego, może 
właśnie przedewszystkiem dla nie 
go. Jest to tembardziej godne za- 
stanowienia, że robotnik nasz jest 
b. inteligentny i wszędzie, gdzie- 
kolwiek byłem zagranicą, spotyka 
jèm się z najlepszą o nim opinią. 
Interesuje się też ogromnie proble 
mami techniki 1 mechaniki 
rzecz prosta, że i radjo powinna 
go zaciekawić. Można też mieć na 
dzieję, że ten wielki krok naprzód, 
jaki uczyniło „Polskie Radjo* w 
stronę robotnika, otwierając roz- 
głośnię łódzką, przyczyni się do 
szybkiego rozpowszechnienia ra- 
dja w tych sferach, które go naj: 
bardziej potrzebują i gdzie ma one 
tak wielkie zadania do spełnienia. 
— A jak się przedstawia realiza 
cia projektowanego „Dnia Łodzi”? 
— „Dzień Łodzi“ jest nietylko 
postulatem społeczeństwa łódzkie” 
go, lecz również jednem z naszych 
zadań najpilniejszych f najgoręcej 


leżących nam na sercu, I dlatego, | wy 


właśnie dlatego, że zdajemy sobie 
sprawę z ogromnego znaczenia te 
go przedsięwzięcia, musimy wy- 
kluczyć przy jego realizacji wszel 
ki pierwiastek  improwizacyjny. 
„Dzień Łodzi“ winien godnie re- 
prenzeńtować nietylko „Polskie 
Radjo ale przedewszystkiem 
Łódź, to największe polskie mia* 
sto pracy robołniczej. Aby skon- 
densować w programie „„Dnia Ło: 
dzi* całe bogactwo i całą barwną. 
różnorodność życia tego miasta, 
aby w kilkugodzinnej syntezie za 
wrzeć jego ducha, trzeba wprzód 


Lo usłyszymy dziś 
i jufro przez radio? 
DZIŚ 
11,30 Przegląd prasy krajowej. 

12,05 Sygnał czasu z warsz. 
obserw. astron. Hejnał z wieży 
Marjackiej w Krakowie. 

12,80 — 18,30 Muzyka z 
gramofonowych. 

15,45 Komunikat harcerski, 

16,15 Program dla dzieci, Tran 
smisji z Wilna. Opowiadanie przy 
rodnicze „W królestwie panl 
pszczoły”. 

16,45 — 17,15 Muzyka z płyt 
gramofonowych. r, 

17,15 Odczyt p. t. „Wielki kom 
kurs cukrowy sportowców“ 
wygłosi p. Wiktor Junosza = Dą- 
browski. 

18,45 Rozmaitości łódzkie | ko: 
munikat izby handlowej w Łodzi. 

19,25 Prasowy dzienik radjowy. 

19,40 Radjokronika. 

20,00 Zegar z warsz, obserw. 
astronom, wybije go dz. 20,00. 

20,15 Feljeton. Marja Ankiewh 
czowa „Jedna z pięknych kobiet“ 
Marja Kalergis. 

20.30 Koncert wieczorny. 

21,25 Dalszy ciąg koncertu £ 
Warszawy. 

22.10 Feljeton, prawdopodobnia 
przemówienie marsz. J. Szymańe 
skiego o emigracji. 

23,00 — 24,00 Muzyka taneczna, 


JUTRO 

1130 Przegląd prasy krajowej. 

12,350 Muzyka z piyt gramofono+ 
wych. 

15,20 Odczyt p. t. „Na polskiem 
południu* — wygł. dr. Kazimierz 
Saysse Tobiczyk, 

15,45 Komunikat ligi obrony 
przeciwgazowej i powietrznej, 

16,15 Płyty gramofonowe. 

17,15 „Wśród. książek*, Przeć 
gląd najnowszych wydawniciywy os 
mówi pro. H. Mościcki, 

17,45 Koncert popołudniowy. 

18,45 Rozmaitości łódzkie i km 
munikat izby handlowej w Łodzi. 

19,15 Transmisja z Wiednia. 

21,30 Prasowy dziennik radjot 


płył 


— 


23.00 Muzyka taneczna, 
TETEE EW RAEE Z CE ELTA 
īmera e a O 


dokładnie zbadać teren 1 wszyst 
kie jego możliwości i uważnie prze 
myśleć każdy szczegół nietylko 
programu, ale i techniczny. Tego 
rodzaju jednostronny cykl różno- 
rodnych audycji z różnych pun 
któw miasta, w dodatku na Świe» 
żym dla nas terenie, wymaga dłu- 
gich badań i przygotowań, Dlate: 
go też mam wrażenie, że przed u: 
pływem 6 — 8 tygadni nie uda się 
nam „Dnia Lodzi zrealizować, 


„GŁOS PORANNY" 
ŁÓDZ 
11 czerwca 1930 y 


Łódzcy automobiliści zdobyli pierwsze miejsce na zjeździe 
gwiaździstym do Krakowa 


W sobotę przed wieczorem 
tuszyliśmy z Łodzi ną święto 
samochodowe do Krakowa. 

Zą sterem usiadł doskonały 
automobilista łódzki p. inź. Mac 
kiewicz, który na trasie 


skonałą jazdą wszystkie 
walory niezawodnego kierow- 
cy. Niestety za Ojcowem ndczu 
liśmy na własnej skórze prze 
kleństwo automobilistów — - 


sbficie rozsiane po drodze ha 
cele. 


5 razy zmuszeni byliśmy 
tmieniać koła. Pomimo to, oko- 
ło godz. 1 w nocy, to jest pa 
7i pół godzinach stanęliśmy 
przed hotelem francuskim w 
Krakowie. 

Istnym cudem, a właściwie 
dzięki wypadkowi, jakiemu u- 
legł jeden z łodzian, stariujący 
na zjazd gwiaździsty, dostaliś- 
my pokój w hotelu. 

Z samego rana  polączyliś- 
my się z drugim przedstawicie- 
lem „Głosu Porannego“, kińrv 
brał udział w zjeździe gwiaździ 
stym na maszynie „Delage“, kie 
rowanej przez wytrawnego kie- 
rowcę inż. Maurycego Poznań- 
skiego. 


Zjazd wypadł imponująco. 

Miasto było wprost zapcba- 
ne obcemi maszynami i robiło 
wrażenie wysoce świątecznego 
nastroju, Dość powiedzieć, że 
tego dnia przewinęło się przez 
Kraków przeszło 1.000 maszvn 
bądź uczestników zawodów, 
bądź też widzów. To taż nie u- 
lega wątpliwości, że główne za- 
danie zjazdów gwiaździstych. a 
mianowicie moment propagan- 
dy automobilizmu, zostało speł 
nione doskonale. Jeśli idzie a» 
wyniki zjazdu, to sa one tvm 
razem również świetne, 20 wa- 
tów ma przekroczoną liczbe 
1000 kim. 

Udział w zjeździe wzięła 

przeszło 120 maszyn 

g całej Polski, z których skłasv 
fikowano 102, reszta zaś przv- 
była z opóźnieniem. badź też u- 
legła po drodze wypadkom 


NWYPIYEE WOW WE AAT SAS 
Yźwiękowy Kinoteatr 


„CAPITÓL" 


Dziś i dni następnych! 
Fim dźwiękowo - śpiewny 


KOBIETY 
nie do małżeństwa 


(Wielki dramat obyczajowy, będący 
bolesną satyra na współczesne dziew- 
częta, które szukają silnych wrażeń 
i ujścia swemu żywiołowemu tem- 
peramentowi w nocnych lokalach 
garsonierach „złotej młodzieży“ 
W rolach głównych 3 piękności 
ekranu: („złote niewiniążka”) 


Joan Crawford, Anita 
Page, Dorota Sebastian, 
oraz wyrafinowany uwodziciel 
tych „troje* i wielu innych... 
100 proc. donżuan, wytworny 

NILS AETHER 
Nad program: Słynny śpiewak z Bro- 
adwayu GEORGE WASHINGTON 

odśpiewa szereg piosenek. 
Początek w dnie powszednie g. 
5, w soboty, niedziele i świętł 
o g. 2-ej. Bilety ulgowe ważne. 
Na I-ze go) wszystkie miejsca 

1— 


via | sób, 
Noworadomsk — Kamińsk —|po raz wtóry nagrodę przechad 


Olkusz — Ojców wykazał do-|nią Śląskiego Automobil - Klu- 
swe |bu i nagrodę „Vesty“. Ogólna 


| 


Największą liczbę wozów wy- 
stawił Łódzki Automobil Klub. 
osiągając bezapelacyjnie pierw- 
sze miejsce w klasyfikacji klu- 
bowej zdobywając w ten spo- 
jak to przewidywaliśmw. 


ilość punktów, jaką zdobył Ł. 
A, K. wyraża się cyfrą 12,175. 
Jest to ogromny sukces, kió- 
ry stawia Ł. A. K. na czele klu- 
bów automobilowych Polski. a 
to tembardziej, że wszystkie in. 
ne kluby, a szczególnie krakow 
ski, czyniły wszelkie wysiłki i 
rozwijały wielką propagande 
wśród swych członków, w celu 
gremjalnego wzięcia udziału w 
zjeździe, chcąc koniecznie ode- 
brać Łodzi zaszczytne nagrodv 
A jednak trzeba zaznaczyć, że 
K. K, A. zdobył wszystkiego 
9095 punktów 
Łódź może być dumna 
ze swych wyników. Nie wolna 
jednak spocząć na laurach: trze 
ba pamiętać, że najostrzejsza 
walka rozegra się w roku przv 
szłym, decydującym dla osta- 
tecznego tytułu własności na 
gród dla Łodzi 

W klasyfikacji  indvwidual- 
nej pierwsze miejsce zajął p. 
Zochowski (Automobilklub Pol. 
ski) na samochodzie marki „De 
lage“, przebywając ogółem 
1346 klm. z szybkością prze- 
ciętną 74 klm. na godz. Z ło- 
dzian najlepsze wyniki osiągnę- 
li kolejno: p. Kebsz, p. Poznań- 
ski, p. Hoffman. Nieskwalifi- 
kowano z maszyn łódzkich na- 
stępujące: pp. Stefana Ossera, 
S. Zmigroda, F.Somji, A. Meyer 
hoffa, O. Keilicha z powodu 
minimalnych spóźnień, a dalej 
wozy pp. dr. Schichta, J. Krav. 
zego, G. Steigerta, H. Eiserta 
J. Macka, E. Krauzego i Gold- 
berga, którzy nie przybyli na 
miejsce z powodu większych 
lub mniejszych defektów w mo- 
torach, Z warszawskich wozów 
katastrofie uległ pod wsią Nie- 
min - Zaborny samochód marki 
Studeheker Nr. W, 558. Kierow 
ca wjechał na grupę robotni 
ków, zajętych tłuczeniem kamie 
ni. Jedna osoba została zmasa- 
krowana, zaś 6 ciężko rannych. 

W niedzielę już o godz. 12 w 
południe sznury samochodów 
prywatnych i autobusów ciągnę 
ły do pięknie położonej doliny 
Ojcowa, wioząc żądnych wra- 
żeń na 

wyścig górski, 

Tysiące ludzi zajęło miejsca 
wzdłuż trasy, długości 3.200 
metrów, oczekując cierpliwie 
na początek wyścigów. Sama 
trasa nie była w najlepszym 
stanie, wprawdzie dobrze nao- 
liwiona, lecz ubiła kamieniem 
piaskowym, który 
na osiągane szybkości jest za 

miękki. 

Tuż przed rozpoczęciem bie- 
gów widzowie byli świadkami 
katastrofy, jakiej uległa maszy 
na „II. Kurjera Codziennego”, 
która tak nieszczęśliwie mijała 
samochód, że 

stoczyła się do rowu. 

Jedynie dzięki natychmiasto- 
wemu ratunkowi, udzielone 
przez podoficerów i żolnierzy 5 
dywizjonu wojsk samochodo- 
wych, którzy podnieśli wywró: 
cany wóz i wyciągnęli z pod 
niego pasażerów, katastrofa ta 


| 


nie pociągnęła za sobą poważ 
niejszych skutków. 

Wkrótce potem przez mega- 
fony zapowiedziano 

start pierwszego wozu 
w kategorji turystycznej, Jako 
pierwszy wystartował  p.Jan 
Chrząszcz z K. A, K. na „Lan 
cii“, osiągając czas 8:23,695 
(przeciętna 61). Kierowca tem 
startował po raz drugi na wo: 
zie „Alfa Praga“, osiągając czas 
3:31,4 (69 km/godz.). Tymi wy- 
nikami p. Chrząszcz zdobył 
pierwsze dwa miejsca w swej 
kategorji. Trzecie miejsce zajął 
p. A. Reim na „Lancii, Jako 
czwarty wystartował łodzianin 
dr. Szwajeer, który uległ kata- 
strofie; 
mianowicie,  ścinając ostry 
skręt przy restauracji „Sfinks*, 
uderzył chłodnicą o pale o- 
chronne z lewej strony toru. Si 
ła uderzenia była tak wielka, że 
„Fiat“, dr. Szwajcera odleciał 
jak piórko na drugą stronę szo 
sy, wywalił tam pal ochronny 
i stoczył się do rowu do góry 
kotami, 

nakrywając sobą kierowcę. O- 
krzyk zgrozy wyrwał się z ły- 
siąca ust, Znowu z natychmia: 
stowym ratunkiem pośpieszyła 
załoga 5 dyw. sam., która nie 
bacząc na 

groźbę wybuchu benzyny, 
podniosłą wóz Í ku ogółnemu 
zdumieniu dr. Szwajcer ó wła- 
snych siłach podniósł się z zie- 
mi, Kierowca zawdzięcza swe 
ocalenie temu, że w rowie mie- 
ści się kanał cementowany, 
w który wpadł kierowca i w 
ten sposób uniknął przygniece- 
nia przez wóz. 

Po kiłkuminutowej przerwie 
rozpoczęły się 

biegi wozów sportowych. 
Pierwsze miejsce zdobył ku o- 
gólnemu zdumienłu p. Werni- 
rowski na „Tatrze'* w czasie 
3:03.25 (68,758 km/g) bijąc sa- 
mochód „Bugatti“ prowadzony 
przez popularnego w Łodzi mło 
dego jeszcze ale bardzo obiecu- 
jącego kierowcę wyścigowego 
p. Amtoniego Januszkowskiego 
o ułamek sekundy (czas p. Ja- 


nuszkowskiego 3:03,8, prze- 
ciętna 68,552 km/godz... Na- 
stępne miejsca zajęli pp. inż. 


Bogucki na „Bugattint*, Adam 
hr. Potocki na Austro Daimle- 
rze, Alfred Lipkay na „Buga- 
ttim“ i p. Koźmianowa na Au- 
stro - Daimlerze. Pp. Widaw- 
ski í Frühling z powodu defe- 
któw w motorach nie qgojechalt 
do finishu. 
Wreszcie nastąpiło 
clon wyścigów; 

a mianowicie start wozów w 
kategorji wyścigowej. Spodzie- 
wamo się zaciętej walki pómię- 
dzy zdobywcą pierwszego miej- 
sca w Łodzi p. Liefeldem, a Ja- 
nem Ripperem. Szczęście jed- 
nak nie dopisało mistrzowi toru 
łódzkiego. 

Na serpentynach zjechał z toru, 
staczając się do rowu. Na szczę- 
ście wypadek ten nie pociągnął 
za sobą poważniejszych skut- 
ków i po chwili p. Liefeld po- 
wrócił na start. Wszelkie jego 


73,706 km/godz.) 
startować p. Friihling, musiał 
jednak z biegu zrezygnować z 
powodu zarzucenia świec. Dru- 
gie miejsce zajął hr, Maurycy 
Potocki na „Buggattim* w cza- 
sie 3:00,95 (69,632 km/godz.) 
Trzecie i ostatnie miejsce za- 
jał hr. Mycielski na „Bugattim'* 

Organizacja wyścigów stała 
na wysokości zadania. Jedynie 
pewne zastrzeżenia mieć moż- 
na co do organizacji zjazdu 
gwiaździstego, Ogólne zdziwie- 
nie wywołał sposób przyjmowa- 
nia uczestników zjazdu, którzy 
po oddaniu książeczek drogo- 
wych, zdani byli na łaskę losu, 
Spodziewano się także po- 
wszechnie defilady wozów 
przez miasto, która weszła w 
zwyczaj, a jednak tym razem 
nie nastąpiła. Rówmież pewnę 
zastrzeżenie wzbudziło zam- 
knięcie zjazdu o parę minut za 
wcześnie, tak że dwa wozy łódz 
kie, spóźnione jakoby 0 parę 
sekund, nie zostały skwalifiko- 
wane, Jak się dowiadujemy Ł. 


A. K, zakłada z tego powodu 
protest. 
Po zatrzymaniu się jeszcze 


jednego dnia w Krakowie, oba 
wozy z przedstawicielami „Gło- 
su Porannego“, ruszyły w drogę 
powrotną do Łodzi, 


S. N: 


GŁOS SPORTOWY 
Swietny sukces Ł. A. K. 


| 
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„GŁOS PORANNY” 
ŁODŹ 
11 czerwca 1930 r. 


Walki o pukar Davisa 


Australja prowadzi prze- 
ciwko Anglji 2:1 

W najciekawszem spotkaniu 

trzeciej rundy strefy europej- 

skiej w walce o pubar Davisa 

pomiędzy Australją i Avgłją sza 


Drugi miał la zwycięstwa przechyłla się na 


stronę Australji, Pierwszego 
dnia anglicy przegrali obie gry 
pojedyńcze i utracili dwa c- 
ne punkty. To też nastepnego 
dnia w grze podwójnej Grego- 
ry — Collins w walce z parą 
Crawford - Hopman czuli do- 
skonale, że ich przegrana osta- 
tecznie przypieczętuje los An- 
glji. Parze angielskiej udało się 
po niezmiernie twardej walce 
wygrać 8:6, 10:8, 6:2, Stan wal- 
ki brzmi 2:1 dla Australii, a © 
stateczne zwycięstwo Australji 
zdaje się nie ulegać wątpliwo- 
ści, 


Mecz fennisowy 
Polska—Węgry 


Jak się dowiadujemy rozpo- 
czyna się w nadchodzący pią- 
tek w Warszawie mecz tenniso- 
wy Polska — Węgry, który 
trwać będzie do niedzieli 
włącznie, Zespół węgierski wy- 
stapi prawdopodobnie bez swe- 
go asa Kehrlinga, który w tym 
czasie bierze udział w między: 
narodowym turnieju tenniso- 
wym, Skład reprezentacji Pol- 
ski nie został jeszcze ustalony. 


IPEN A E E EI D EAE E EE POIYBZKIENT A 


Dieja glminacja piesdarska 2 Geyer 


W środę, dnia 11 o godz. 8 wie 
czorem będzie Łódź sportowa mia- 
ła okazję obejrzenia zmagania 
naszych pięściarzy o miano piore 
wszeństwa w swych kategorjach. 
Zestawienie par na dzisiejszą ime 
prezę jest nadzwyczaj interesujące 
i daje zawodnikom możność wyka- 
zamią swej wyższości nad rywalami 

W wadze muszej będzie Pawlak 
(IKP) miał ciężkę przeprawę nad 
wspaniale zapowiadającym się 
Brzęczkiem (Zj.). 

W wadze koguciej wice = mistrz 
Polski Cyran (Zj.) zademonstruje 
nam swą niepospolitą klasę z bare 
dzo dobrym  SŚpodenkiewiczem 
(IKP). 

Sensacją będzie spotkanie w wa 
dze piórkowej pomiędzy  Lipcem 
(Geyer) a Kijewskim (Zj.), który 
w ostatnich czasach łatwo knok= 
autował swych przeciwników. 

Rubin (Bar Kochba) ma w wa» 
dze lekkiej okazję rewanżu za po- 
rażkę, poniesioną w mistrzostwach 
okręgowych od Jabłońskiego (So 
kół). 


Nięmniej ciekawa będzie spotka” 
nie w wadze półśredniej Trzonka 
(Sokół) z Baranowskim (Widzew* 
ska Manufaktura), Baranowski wy 
kazał swymi ostatnimi sukcesami, 
że jest twardym I ambitnym za- 
wodnikiem, dysponującym silnym 
ciosem. 

W wadze średniej Majer J. (Ge= 
yer) walczy z ambitnym i tware 
dym  Kuropatwą  (Kruszender), 
który w decydujących spotka- 
niach walczył zawsze z nadzwy* 
czajną ofiarnością. 

Ponadto kompletują program dzi 
siejszej imprezy w wadze lekkiej 
Ganczarek (IKP) zmierzy się z po- 
prawiającym się Gawinem (Geyer) 

Kucharski (Geyer) w wadze 
średniej zmierzy się z Wurmem 
(IKP), 

Badzak (Kruszender) stawia czo 
ło w wadze półciężkiej Łompiee 
siowi (KP). 

W ringu sędziuja doskonały are 
biter p. E. Nowak  (Kruszender). 
Punktowi: pp. O. Landeck i L, 
Sztern. 


W niedziele 10-lecie P.7.P.4.-U 


Mecz Polska—Austrja i Łódź— Kraków 


Największy 
sportowy PZPN. obchodzi 


polski związek | przedmeczu. W związku z uro 
w, czystościami jubileuszowemi P, 


nadchodzącą niedzielę jubileusz | Z. P. N., dowiadujemy się, że 


10-1ecia swego istnienia. Pro- 


zarząd ŁZOPN. przygotowuje 


gram uroczystości, które odbę-| dla najwyższej magistratury al 


dą się w kolebce piłkarstwa pol 
skiego przewiditje uroczyste na 
bożeństwo, złożenie wieńca na 
grobie „Nieznanego Żołnierza”, 


wysiłki w celu dopuszczenia go pochód pod pomnik Jordana, 


raz jeszcze do startu, 


spełzły | akademję sportową 


oraz mie-| spotkanie 


bum pamiątkowy. 


Łódź—Warszawa 
W nadchodzącą sobotę od- 
będzie się w Łodzi rewanżowe 
w pilce koszykowej 


na niczem. W ten sposób od-|dzypaństwowy mecz pilki noż. | dła kobiet między reprezenta- 


padł najgroźniejszy konkurent | nej Pols 
Jana Rippera, który też zdobył| rozgrywe 


pierwsze miejsce na „Bugahim" 
w czasie 2:50,95 


ką — Austrja 


z serji cjami Łodzi i stolicy, Zwycięz 
k o puhar środkowo -|ca tego meczu spotka sie w dn 


europejski i spotkanie Łódź —| 19 czerwca z reprezentacją pił- 


(przeciętna | Kraków, które odbędzie się nalki koszykowej Krakowa 


„GŁOS PORANNY” 
ŁÓDŹ 


11 czerwca 1950 r. 


GŁOS HANDLOWY 


„toS PORANNY” 
ŁÓDŹ 


11 czerwca 1390 r. 


Nadzory i upadłości 


W dniu wczorajszym wniósł poe 
danie o odroczenie wypłat adwo- 
kat Dalig w imieniu Ottona Stadt- 
lindera, właściciela farbiarni przy 
ul. Rokicińskiej nr. 17. Przedsięe 
biorstwo Stadtlindera istnieje od 
1896 roku, 

Wartość aktywów wynosi 540 
tys. złotych, skład i wzajemny sto 
sunek poszczególnych pozycji ak- 
tywów wykazuje na całkowite wy 
czerpanie wskutek długiego trwa 
nia krzyzysu. Budynkt tabryczne i 
mieszkalne przedstawiają wartość 
330,000 zł, maszyny 80,000 zł. 
inne urządzenia — 40,000 zł, ra» 
zem więc aktywa niepłynne około 
450,000 złotych, t. j. % całych ak- 
tywów. Pozostałą % część stano” 
wią aktywa pół płynne. Na dobro 
jednak firmy zaliczyć należy, że 
po stronia pasywów odpowiada 
tym znacznym pozycjom nierucho 
mym .430,000 zł kapitału zakłados 
wego, tak, 4 równowaga nie jest 


zachwiana. W kapitale zakładó- 
wym — własny — stanowi 
840,000 sł, a oboy, pożyczony 


pod gwarancją hipoteczną 90,000 
złŁ Z uwagi na dużą wartość nie” 
ruchomości, obciążenie uznać nar 
leży za niewielkie. Wartość akty- 
wów niepłynnyjgh wynosi 90,000 
zł. i składa się nieomal w całości 
z należności od dłużników. Długi 
krótkoterminowe wynoszą 110,000 
sł. W tych warunkach bilans przed 
stawia się w korzystnem świetle. 


s é 


Na ostatniej sesji wydziału han 


(WENEROLOGICZA 


Lekarzy-specjalistów 
Zawadzka 1 
EL. 205-38 


ozynna ża 8 rano de 9 wiecz, 
11—12 ) przyjmuję 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęiświęta od 9—2 pp, 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


Badanie krwi i wydzielin na 


8 i tryper, 
Konsuftacja z neurolegiem 
| urologlem 
Gabinet Swiatło-leczniomy 


PORADA 3 Zł. 323 


4 ki SZKOŁA 


dla żyd. inteligencji 
(ZAKŁAD FREBLOWSKI) 


Matenel5on = Nachumow 


ul. Pomorska 20 
(tel. 183-40). 


Zapisy w g. od 4—7 pop. 


Kancelarja przyjmuje zapisy chłop- 
ców i dziewcząt 
w wieku szkolnym 


Do klasy przygotow. (Ao) dzieci 
od 51/2 lat, 


Do przedszkola dzieci od 3—7 lat. 


Język wykładowy w szkole i przed- 

szkosu — polski. 

Dła chłopców powiększony kurs 
hebrajskiego i przedmiotów re- 
ligji żyd. pod kierownictwem 
I. B. Kacenelsona. 

Dla dziewcząt rytmika, tańce, 
plastyka w zakresie szkół ta- 
necznych pod kier. sił fachowych 


m z m w w, 
Dla dzieci słabych fizycznie oraz 
Z a 


opatu- 
so awa | do 50 ob ulgi msi 
szkoła freblówka 


„K, Gurynowicz* i wspólnikom 
Konstantego Gurynowicza — Ma~ 
rji Gurynowiczowej i Leokadji 
Matwiiejewowej, prowadzącym fa» 
brykę czekolaty i cukrów w Ło» 
dzi przy ul. Podleśnej 6. 


Żądanie ogłoszenia upadłości 
wnosił wierzyciel Abram Kupfer- 
mino, który był w stosunkach hans 
dlowych z upadłą. firmą. 


Celem uniemożliwienia wierzy» 
cielom ewentualnej egzekucji, wła 
ściciele upadłej firmy fikcyjnie 
sprzedali całe _ przedsiębiorstwa 
bratu Konstantego Gurynowicza 
—  Bergjuszowi  Gurynowiczowi. 
Wystawione weksle firma dopusz- 


Upadłość firmy małopolskiej 


W swoim cząsie Stowarzysze 
nie fabrykantów przemysłu włó 
kienniczego w Łodzi wszczęło 
akcję przeciwko firmie „Maj- 
lech Szapiro* w Nowym Sączu 
która zgłosiłą wniosek o otwar. 
cie postępowania ugodowego. 


Dłużnik proponował wierzy- 
cielom spłacenie 30 proc. należ- 
ności w terminie 2-ch lat. . Z8- 
angażowanych było kilka firm 
przemysłowych włókienniczych 
łódzkich na poważniejsze mna- 
wet sumy. 


Na skutek akcji,  wszczętej 
przez wspomniane stowarzysze- 
nie, firma „Majłech Szapiro*, 
nie mogąc na drodze sądowej 
uzyskać ugody wobec zdecydo- 
wanego stanowiska wierzyciei, 
wszczęła pertraktacje na drodze 
pozasądowej. W wyniku tego 


pretensje łódzkich wierzycieli |z narad paryskich. (a) 


I-szy Dźwiękowy 
Kino-Teatr w 


Łodzi , 


„Koblefa, która cig 


Monumentalny dramat 


Godz. rozpoczęcia 


Wschodnia 62. 


Leny miejsce zniżone! 


Na wszystkie seanse 


miejsca po 50 y. i 11. 


WIELKI PRZEBÓJ DŹWIĘKOWY ŚPIEWNO-MÓWIONY P.T. „Ę 


PII DONNIE ZAKANĘTICI 


SĄDZONO UROCZĄ DIVĘ W OSOBIE 


LIL BAGOWER 


najprzystojniejszy amant filmowy 


I PETROWICZ 


w języku francuskim. 


HANKA OBDONÓWNA 


wygłosi słowo wstępne o swym udziale w dźwiękowcach oraz 
śpiewa 


„Sam mi mówiłeś” 
i „Napróżno prosisz mnie“. 


Ceny piene = 1, 2, 3. 


ME „WIEDZA” 


Zapisy kandydatek do klas A, B, © i od I—VIII p 
muje sekretarjat codziennie w godzinach ed 10—2 i od 6—7 


Dyrektor (—) B. JUDELEWICZ 


Niepopieraie komitet normalizaryjnego 


przeszkodą w uzyskaniu zamówień rządowych 


W sferach przemysłowców | Przemysłowcy łódzcy uważa- 
łódzkich wywołało wielkie roz- | ją zarządzenie to za niewłaści. 
goryczenie zarządzenie mini-| wy sposób popierania pożytecg 
sterstwa spraw wewnętrznych, nej zresztą instytucji i podwa: 
nakazujące udzielanie pierw-| żanie zasad wolnej konkuren 
szeństwa w dostawach  rządo-| cji. 
wych przedsiębiorstwom, które W aptawie żcj x być podir 
darzą pomocą pieniężną polski 4 f 
komitet normalizacyjny. ta interwencja u rządu. (w) 


Rynek pienieżny 


cza do protestu, z czego 
iż jest niewypłacalna. DEE te 
żyrują Konstanty . Gurynowicz, 
Marja Gurynowicz i Leokadja Ma- 
twiejew lub zmieniając się w rol 
figurują jako wystawcy. 

Wobec złośliwego zawieszenia 
wypłat sąd ogłosił upadłość, posta 
nawiając Konstantego Gurynowi» 
cza osadzić w areszcie dla dłużni* 
ków, pozostałych zaś upadłych 
oddano pod dozór policji. 


Chwilę otwarcia upadłości ozna GOTÓWKA Rudzki 18,— 
czono tymczasowo na dzień 11-go| p olary 8,88,50 Zachodni 73,— 
marca 1930 r. Sędzią komisarzem i CZEKI Lilpop 27,75 
mianowano sędziego handlowego Belgja 124,48 Ostrowieckie, serja B 57:50 
Stefana Ossera, a kuratorem adw. Bukareszt: 5,80 Starachowice 19,25 
Teodora Twińskiego. Gdańsk 173,29 PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 


ZASTAWNE 
Dolarówka 65,— 
5 proc, konwersyjna 55,— 
6 proc. dolarowa 76,50 
7 proc. stabilizacyjna 86— 


Holandja 858,70 
Kopenhaga 238,70 
Londyn 43,34 « 

N. Jork — czeki 8,908 
N. Jork — kabel 8,92 


zostały prawie całkowicie po- 
kryte. 
Obecnie stowarzyszenie fabry 


kantów otrzymało zawiadomie- | Paryż 34,99 8 proo. listy zastawne Bankà 

nie z sądu okręgowego w No-| Praga 26,45 gosp. krajowego 94,>— 

wym Sączu o zakończeniu po-| Szwajcarja 172,76 8 proc, obi. Banku gosp. kraj 

stępowania ugodowego z wyżej-| Wiedeń 125,80 23, — 

wymienioną firmą. (ag) Włochy 46,78 7 proc. dolarowe 55,25 2 

DENER | Berlin 212,80 5 proc. m. Warszawy 59, 

AKCJE 8 proc. m. Warszawy 76.2 © 

Prezes Kucharski | zo mo SE: pro. m Lot TO 


10 Proc. m. 


Zarobkowy 72,50 Siedlec 80,— 80, o 


RU. BY jag 


powrócił z Paryża ) 

W dniu wczorajszym powró- |] EEE 
cił z Paryża, gdzie brał udział PR 
w naradach ' „Skarbofermu”, 
prezes izby skarbowej w Łodzi, 
p. Zygmunt Kucharski. 
W tych dniach p. prezes Ku- 
charski wyjeżdża do Warsza- 
wy, celem przedstawienia wła- 
dzom centralnym sprawozdania 


Iwwitlwe GRARD- Kit 


Dziś | dnl następnych! 
SZ NT 


„PiĘŚŃ ŻYWIOśĆ 


SPLENDID 


Wzruszający do łez dramat 


z udziałem niezrównanej ŁU p E y E E E g, 
wego Bary GOOPET mnianezo LOK Wolheima 


wego mnianego 

LUPE VELEZ odśpiewa pełne nastroju, czarujące pieśni 

meksykańskie. — Ponadto słynną „pieśń wieków* śpiewają 
treperzy w lasach i wśród dziczy gór skalistych, 


2 Fl = 
SENSACJA SEZONU BIEŻĄCEGO ! 
JEDNA NOC W PANSTWIE 


„Qui-Pro-Quo“ 


Pierwszy polski film rewjowy, opary na oryginalnych zdjęciach 
w teatrze warszawskim „QUI PRO QUO” -- Udział biorą: 


HANKA ORDONÓWNA 


Zimińska, Górska, Jarossy, Krukowski, Tom, 
Dymsza, Lawiński. EE kB o 4.30 pp. 


kogo 
Á A 


nigdy nie zapomni z 


erotyczny, w którym 


za zabójstwo kochanka, 
którego rolę odtwarza 


W filmie tym wersja 
śpiewna i mówiona jest 


przedst. 0, 8i 10 


OGRÓD „GR. HOTELU" 


W sobotę, dn. 14 czerwca odbędzie się 


„PERAUKOWI ZABAWY CERODOWI" 


KOŁO SZCZĘŚCIA GRY ZRĘCZNOŚCI 
WYBÓR KRÓLOWEJ KWIATÓW 
MOC ATRAKCJI 
POCZĄTEK O Q. 5 PP. CENA BILETU 3 ZŁ 
- Dochód na rzecz Ł. Ż. T. Tow. Ochrony Kobiet. 


Bilety do nabycia w kancelarji Ł. Ż. Tow. Ochr. Kobiet, Zielona 11 
ey Ww AK niepogody zabawa odbędzie się 31 b. m. 5508 


Tel. 175-38. 


W programie; 


Czerwona tanaka 


W roli tytułowej: 


Dolores del Rio 


jedyne w śródmieściu 
KINO 


z Codziennie 2 seanse: 
od godz. 8—10 i od 10—12 


r. 157 11.VI. = „GŁOS PORANNY — 193% 9 
KINO-TEATR Dra Nad program: Wielka arcywesoła 
OKI farsa i aktualności filmowe. 
W rol. Ilustracja muzyczna pełnej orkiestry, 
główn. UWAGA: Ceny o ipo rone cią seansń 
i gr, 75 gr. i1 zl. 


Dziś I dni o SĘ 


Wielki sensacyjny śztagier sezoni! 


PENSJONAT Janmsewska Gór 


(2 klm. od stacji kolejowej Opoczno). 
Położony A własnym gruncie w suchym, sosnswym 
lesie, pięknej okolicy. Po gruntownym odrestaurowaniu 
otwarty od 15 maja rb. Wykwinina rytualna kuchnia 
bez ograniczeń. — Ceny o 350% niższe niż wszędzie. 
Informacje u Lewkowskiego, Narutowicza 29, tel. 169-46 
1—8 wiecz., listownie Chłopski. Opoczno, Skrz. poczt, 
42. W niedzielę informuje tam właściciel. 5520 


Gabinet kosmetyki leczniczej 
i toaletowej 3248 


Absolwentk! wydz. iskarsk. uniw. Odesklego 


Z. SZWAŁBE, Zielona 17. 


Pielęgnowanie cery, usuwanie brodawek, smarss- 
czek, piegów, wągrów i innych defektów. Masaż 
kosmetyczny. M i parafinowe, bałlsamiczne 


i in. Utrzymywanie włosów i usuwanie łupieżu etc. 


UWAGA: Usuwanie bezpowrotne I bez żad- 
nyoh i śladów szpecących włosów wyjątkową 
odg. 


Godziny przyjęć: od 10—2 ppoł i od 4—8 wiecs, 


KURSY KOSMETYCZNE 


D-ra MARJI LEWINSONOWEJ 
Cegielniana 6, front I p. 


Informacie I zapisy codziennie od 10—8 wiecz. 


ELLER 
Choroby skórne | weneryczne 
UL. NAWROT 2 zef Torauszewski 


TELEFON 178-680 zam. w Łodzi, przy 


Bosyjrnaje do 10 r. i od 4—8 wies |ul. Zachodniej 36, 
w nóiadatelę od 11 —2 po połndnia na zasndzie 


Dla pań spec. od godz. 4—5 art, 3080 U. P. C, 
po poł. dla niesamofmych obwieszcza, 


2549 


Do akt Nr. 464/28 
Obwieszczenie, 


Grodzkiego 
w Łodzi, Jó- 


Największy akro- 
bata świata oraz 


Komornik Sądu | R 


Vi Gib Najpiękniejsza kobieta — 
iviam sorn ulubienica publiczności 
Niewidziane dotąd popisy akrobatyczne i sceny cyrkowe, Rozbicie skarbca, — kradzież 
klejnotów, człowiek, dla którego nie istnieją łańcuchy i zamki. — Pościg policji ze 
złoczyńcami. — Ujęcie bandy. — Oto treść tego wielklego arcydzieła 


| RACHUNKI, czekowe i bieżące, OPROCENTOWANIE wkładów. | 
| Wkłady oszczędnościowe od Zł. 1 — oraz w walutach obcych. Dyskonig k 


Następny program: 
Na specjalne żądanie Publiczności 


„POLIGMAJSTAR TABIEJEW" 


Wystrzegać się naśladownietw 
o podobayi brzmieniu 


NIEMIŁE. 


È RAK NOGACH 


U ESY, Bio ĆW O 
AŻ PZZWIEKO 


słynne sadrowiske 


dia chorób sercowych 


; na Słąsku Niemieckim 
jm ze swemi eleganckiemi współezesnemi _ 
Ż zakładami kuracyjnemi. śś 
Ulubione miejsce pobytu 
„polskich kuracjuszów, 


20 lekarzy. _„<$ 


TE = * 


DL. MIROL BORSTEN 


ordynuje jak lat ubiegłych 


Prospekty i Informacje karaii 


mE m fat Kadm | ioes 


z ogr. odp. 


przy ulicy Piotrkowskiej 38, Tel. 150-66 


Przyjmuje obecnie 
Al. Kościuszki 21 tel. 165-11 


niniejszym zawiadamia Sz. P. że rozpoczął swe czynności i załatwia § od 1—2 i5—7 
wszelkie operacje w zakres bankowości wchodzące, jako to: 
INKASO na całą Polskę przy minimalnej prowizji z wypłatą awansów, "GĘSTEJ 


J. MIIOKIBTSK 


że w dniu 18 . — 
GENY LECZNICE. 3234 | czerwca 1930 r. WZ ET RYC Ró RA: TE STOWATÓLOŚ 
(+77 py  Rozpuść „MITOL" Ogłoszenie. | „pirurgia szczęk I jamy ustnej, 
Z. D ATY N E R ochadrie sia apra M i j O L w wodzie, wyszezotkuj S ea A a ne zk 
PR mersk; pacharza uży ruchomości o he ÓCZE waż ły aw VA Pistekuwuka 164, Fel. 115-10. 
mones Michala ew pireler hea Q py aj Ordynuje 3—7 5256 


wych 
Piramowicza Nr. 2 Telef. 148-95 Irichsa 


Godz przyjąć ad 9— 10 i ad 6 — 8 


z kasy „National“ 


bilar ów i -mebli 
oszacowanych na 
sumę Zł. 62800.— | f 


Łódź, 28.5.30 r. 
Komornik 
J. Tomaszewski 


Biuro agentarowe „P LEUCA” 


przeniesione zostało z ul. Trau- 
gutta 4, na Al. Kościuszki 27, 
fr. parter. Telefon 141-01 
i poleca się w sprawach najmu 
i wynajmu mieszkań, lokali i po- 
kojów umeblowanych. 1191 
W$olki wybór 


BURALI == 


piszący na maszynie poszukiwany. | nych łowy 
è usqranicznyc. je 
Wyczerpujące oferty z podaniem |żek  motalowych 


Na dogodnych 
warunksosńhi 


4 p wyżymuczek ame- 
żądanego wynagrodzenia kiero- rykaźakich, niais. 
wać pod adresem: Łódź = Skrytka 3 | racy wyśctelanych 

osr materacy 
spiążynowych 


Dr. med, „Patont* do 


meblowych łóśek 

RZ podłag miary. 
ap Nady można w 
- tsbryczupm sekls- 


ZDRONA 31 dsie paag 
el. 113-42 4 
Choroby skorna I wanaryðsni. „I 0 R RO P 0 l 
Usuwanie szpecących włosów elektro- Łód 
lisą, Leczenie Lampą Szto 
Be) ki od 4 do 8 p. 
e od 4—5. Niedziela od Pjs. 


og. 10 rano, w : 

7 | Łodzi, przy ul. r 
Piotrkowskiej 91 |% 
i składających się Z 


dziesz miał 


nowy garnituri! 


szhały w Łodzi 
przy ul. Zachod- 
niej 36, na za- 
sadzie art. 1030 


UPC. ogłasza, że Dr. med, —2108 
: - dn. 18 
Mite ue as: | reie ST, PRAPORT 
uporczywsze plamy, zo ano a 
ożywia dawną barwę Piackawskiej 10 | Gdańcka 77a, tel. 203-95. 
i apret. tkaniny odbędzie GINAKOLOG— UROLOG 


to pralnia chemiczna 
u siebie w domu. 


się sprzedaż z 
przetargu publicz- 
nego ruchomości, 
należących do 
Anny, Franciszka 
i Jerzego Herma- 
na Hetzerów 
I składających się 
"z mebli Dr. me 


zee", GNER Ly Kd 


specjaliata ohorób 


CHOROBY KOBIECE 
i DRÓG MOCZOWYCH 
Przyjmuje od 5-—-7 pp. 
i w lecznisy „SANITAS“ 


Cena 1 pudełka Zł. 1.50 
Do nabycia wszędzie. 


CSMICGODZINNY 
DZIEŃ 


Komornik l 
R 0 B © € Z Y J. Tomaszewski powrócił coz A 
dla robotników lub robotnic fabrycz- DLEET EET chor. skórne NAWROT 7, 
nych przyprawia ich zawsze o cier- PWpaerystna TeL 128-073 
pienia i odparzanie nóg. Dlatego też DR. MED. Zielona 6; | „440—1210d5—4 
dla zdrowia wszyscy powinni zawczasu tel. 185-49. j 
moczyć nogi z dodaniem 1 łyżki ta A CAC 
R > Od 12—2 i 71⁄2 
do 81/2 w. 
oli do nóg || „rec 
Choroby nerek, 


pacharca i dróg 
moczowych. 

Pr. Nazutowieana 
26 (Dzielna) 


JARA 


a wtedy praca aż Tezę niespostrze- 
tenie. tałofon 144-10. 


od aS 1 48 row 


ngenieurschule Frankenkausen 
Wydział inżynierski í werk- 
Kyffhäuser ranana A dla budow, 
maszyn i samochodów, dla techniki prądów 
silnych i gp aia Wyższy osobny wy- 


dzłał dta may masys rolniczych I 
nictwe 


Bracia Z i A. RADPEPORT @ Piotrkowska i. 


Póki zapas 
starczy! Ê 


ERRENA Pa 


o Tania Sprzedaż, 


Ceny 7a wszystkie pozostałe maferjaly 


AA Gl 


Z POWODU KOŃCZĄCEGO SIĘ SEZONU 


wabne, wełniane | bawełniane 


11.VI. — „GŁOS PORANNY” — ryow 


Nr. 


Dom Manufakturowo- 
amen konfekcyjny 


L. TI 


rozpoczyna z dniem 
dzisiejszym 


Przepiękne resztki jedwabne. @ Foulard sztuczny od zł. 1— 


ET 


Nr. sprawy Z. 167 | 30. ODPIS 


W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 


Obecni: Przewodniczący Wice-Prezes J. Ki- 
szmiszjan, Sędziowie Handlowi Monitz i Ro- 
azak, Sekretarz w/z apl. Szwalm. Dnia 3 ezer- 
wea 1930 roku Sąd Okręgowy w Łodzi w III 
Wydziale Handlowym na posiedzeniu publi- 
tznem rozpoznawał sprawę z podania Hersza- 
Chaima Fidlica o odroczenie wypłat 

3 postanowił: 
adzielić firmie „H. Ch. Eidlie" i jej właścicie- 
łowi Herszowi-Chaimowi Fidlicowi odroczenia 
wypłat na przeciąg trzech miesięcy, poczynając 
pd dnia 3 czerwca 1930 roku wyrok niniejszy R } 
ogłosić w „Monitorze Polskim* oraz pismach 1 $ żeni 
„Głos Poranny* i „Hasło Łódzkie* i wywiesić OWESDSRY R POSTA 5 Fans wytwórni 
w gmachu Sądu SDA: i rr AKA z AVI, 
rzedsiębiorstwa firmy „H. Ch. Fidlie*. Pobrać SĘ : ż ź U 
a firmy petentki złotyeh dwieście na koszty zawierający 2 arcydzieła filmowe s 
ogłoszeń, mianować Sędzią Komisarzem Sę- 
dziego Handlowego Mieczysława  Hurewicza, 
nadzorcą sądowym kupca Ryszarda Frankusa, 
ul. Rejtera Nr. 9. 


Na oryginale właściwe podpisy. 
Za zgodność Bt. Sekretarz 
8500 (7) T. CICHECKI. 


Nr. sprawy Z. 250 | 29. ODPIS. 
zasadnienie nastąpiło jednoezednie. 


W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 

Obecni: Przewodniczący Wice-Prezes J. Ki- 
izrniszjan, Sędziowie Handlowi Hadrjan i Ku- 
jawski, Bekretarz apl. Fuks. Dnia 5 kwietnia 
1930 roku Sąd Okręgowy w Łodzi w Wydziale 
Handlowym na posiedzeniu publicznem rozpo- 
znawał sprawę z podania firmy „A. Weinman* 
o odroczenie wypłat 

postanowił: 

Wyrok Sądu pal doch w Warszawie z 
dnia 14 marca 1930 roku w przedmiocie odro- 
czenia wypłat firmie „A. Weinman“ ogłosić w 
„Monitorze Polskim“ i pismach „Hasło Łódzkie" 
i „Głos Poranny“, oraz wywiesić w gmachu 
Sądu i na drzwiach przedsiębiorstwa firmy „A. 
Weinman', pobrać od tejże firmy tytułem za- 
liczki na koszty ogłoszeń złotych sto pięćdzie- 
siąt (150), mianować Sędzią Komisarzem Sę- 
dziego Handlowego Hilarego Małachowskiego 
i madzoreą sądowym Edwarda Hilszera, ul. 
Kakątna Nr. 68. 

Na oryginale właściwe podpisy. 
Za zgodność 
St. Bekretarz (—) T. CICHECKI. 

Dnia 15 kwietnia 1930 roku II Wydział 
Handlowy Sądu Okręgowego w Łodzi w spra- 
wie niniejszej 


Dziś wspaniała premiera! 


sait 


DZIEWCZYNA 
© Z PIEKŁA 


Porywający dramat aktorki, któ. 
rej światłem życia była miłość. 


== 


Najczarowniejszy poemat młodych sere 


w. - x 0 10 sa 3 A R 74 > 
: Są > 


W 


Najpiękniejsza symfonja miłości w wy- 
konaniu czarującej pary kochanków 


postanowił: 
postępowanie zapobiegawcze w sprawie miniej- 
szej umorzyć. Wyrok ogłosić w „Monitorze 
Polskim“, 
Na oryginale właściwe podpisy. 
Za zgodność 
5599 St. Sekretarz (—) T. CICHECKI 


Dr. Druebin 
przyjmuje od 10—12 
w Klinice, SPR 
PRZYCHODZĄCYCH CHORYCH 


CENY LECZNIC. 


Przy Klinice została uruchomiona II kłasa na 
porody i' operacje. 5518 


Wspaniała ilustracja muzyczna orkiestry symfonicznej 
pod dyr. LEONA KANTORA. 


Początek seansów o 4 pp, w sob. i niedz. o 12 w poł. 
Ceny miejsc najniższe: 


po 1.— zł., 1.50 i 2.— zł, na I seans wszystkie miejsca pó 
1— zł, w sob. i niedz. od godz. 12 do 3 po 50 gr. i 1— zł, 


Wszelkie ulgowe bilety ważne po cenach 1,— zł. i 1.50. 


W roli tytułowej w najlepszej swej kreacji rasowa i piękna DE 


MARY ASTOR 


TALEN. TWELNNNE i. FRANKA. maeno. 


QAJSTMAN Piotrkowska 81 


Wielka Wyprzedaż Nowości 


bieżąceśo sezonu oraz okryć damskich 


KLIŃIKĄ 


Położniczo -chirurgiczna 


„SANATO% 


Ogrodowa 10, tel. 213-57 
Ii HN klasa 
OPIEKA LEKARSKA 


nad matką i dzieckiem, 


CENY PORODU 


na II-ej klasie wraz z zabiegami 


200 zł. 4645 


immm 


RADJOPOGOTOWIE 
188-40, Pomorska 20, wszelkie złe 
cenia radjowe do 9 wieczór. 

5005—8 


BIŻUTERJĘ 
kupuję. Pełną wartość płacą. Solid 
ne traktowanie. „Preciosa”, Piotr- 
kowska 128 w podwórzu. 
B204—14 


IWONICZ 
Pensjonat Zdrowie dla dzieci, mło» 
dzieży i dorosłych. Inf. Goldwert, 
Skwerowa 8, I p. front, od 3—4.30. 
1062—8 


LETNISKO 
Stacja Okręglik, koło Zgierza. £ 
mieszkania po 2 pokoje z kuchnią 
z oszkloną werandą i wszelkiemi 
wygodami, w willi położonej w le" 
sie od zaraz do wynajęcia. Wiado= 
mość: telefon 223-36. 1175—% 


MŁODEMU CZŁOWIEKOWI 
odnajmę pokój z wszelkiemi wygo 
dami s telefonem. Cegielniana 4, 
m. 5, tel 201-81. 

————— tn An, 

POKÓJ 

(wejście z klatki schodowej) umes 

tlowany do wynajęcia. Wiadomość 

Biuro „Bip“, Piotrkowska 98, 

m. 9, front. 

M 
POKóJ 

lub dwa umeblowane, telefon 

do wynajęcia. Andrzeja 7, m. ! 

front. 


ZGUBIONO 
legitymację zapomogową nr. 88648 
wydaną na nazwisko Elżbiety Ba» 
rjasz, zam. ©. Chojny, Starostwo 
Łódzkie. 1130—1 


ZGUBIONO ` 
legitymację szkolną na nazwisko 
Aleksander Weinberg, ucz. kl. IV 
gimn, „Oświata, 1189 


p.t It LK O EE O PC EEG 
Prenumerata miesięczna „Głosu Porannego* ze wszystkiemi do- T p łoszenia za wiersz milimetrowy I-szpaltowy (strona 5 szpalt): l-sza strona 1 zł, w tekście 50 gr., 


datkami wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — 


nadesłane po tekście 40 gr; nekrologi do 150 wierszy 30 gr. wyżej — 40 gr. Zwyczajne 


40 groszy, z przesyswą pocztową w kraju — zł, 6.50: zagranicą — zł. 10.— | (str. 10 szpalt) 12 gr., Drobne 15 gr. za wyraz; najmniejsze ogłoszenie zł. 1.50 gr. Poszukiwanie pracy 10 gr. 
za wyraz; najmniejsze zł. 1.20 gr. Ogłoszenia gig hyba i zaślubinowe 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obli- 


Eusenicsz Kro”mam Wvydiwca „Prasa* Wydawnicza Srólka z ogr. odu 


czane są o 50 prcc. drożej. firm zagranicznych o 1 
_Szane są o 50 proc. drożej. firm zagranicznych 0 J99 proc. m 
W drusatui wiasnoi Piotrkowska 101 


